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NIEPODLEGŁOSĆ POLSK --TO LlJD U WLADZY 
• ' I 

demokracji ludowej! • 
SOJUSZe Zwiqzkiem ·Radzieckim krajami to ze 

Cena numeru 3 zł. 

.PISMO POLSKIEJ PARTII ROBOTNICZEJ 
ROK IV SOBOTA 4 GRUDNIA 1948 ROKU Nr 332 (1277) 

WEZWANIE oo· WSPOŁPRACY 5 milionów żarówek 
wyprodukowała 1uż w tym roku 

Fabryka L 1 wielkich i małych narodów całego świata 
w dziele utrwalenia powszechnego pokoju i bezpieczeństwa w Pabianicach 

W dniu wczorajszym o godzinie 
18 min. 26 Państwowa Fabryka 
Żarówek w Pabianicach L 1 Projekt rezolucji radzieckiej dotyczącej usprawnienia prac Rady Bezpieczeństwa 

Paryż. PAP. Zgodnie z za.pawiedzią wice­
ministra Wyszyńskiego delega.cla radziecka 
wniosła w dniu 2 grudni.a projekt rezolucji 
w sprawie glosowanta. w Radzie Bezpieczeń­
stwa,. Złożony w Speciałnej Komisji Poli. 
tycznej ONZ projekt ma następuJą,ce brzmie 
nie: • 

Generalne Zgromadzenie uważa. za wYJąt­
kowo konieczne dążenie wszystkich państw, 
należących do ONZ w kierunku dalszego 
wunocnieni1a autorytetu Organizacji Na.ro­
dów Zjednoczonych zgodnie z zasadami Kar. 
ty ONZ, która została pn;yjęta przez wszy. 
stkie miłujące pokój narody. 
Przypisując szczególną wa.gę zjednocze­

niu wysiłków wielkich I małych narodów 
w dziele rozwoju pom1ędzy nimi przyjaz­
nych stosunków, oraz utrwalenia powszech­
nego pokoju I bezpieczeństwa., Generalne 
Zgromadzenie wzywa Narody Ziednoezone 
do rozszerzenia międzynarodowej współpracy. 
Współpraca ta winna. opierać sią na PJ,".ZY· 

toczonej za.sadŁ-ie. unikając zbędnej forma­
listyki działalności swych organów w współ­
działani•1 na- rzecz praktycznych osii\gnięć 
w dziedzinie polityczne.i, gospodarczej i k.il 
turalnej współpracy pomiędzy narodami. 

Biorąc pod uwagę, ie zasad.a. fodnomyśJno 
~cl stałych członków Rady Bezpleci,eństwa 
przy podejmowaniu decydi, stanowi naJ. 
ważniejszy warunek zapewnieRi'a 11kuteczn.P-J 
cniałalnośef ONZ w rozwoJu współpracy po 
między narodami oraz w zachowaniu mlę. 
dzyna.rodowego pokoju i bezpieczeństwa, Ge­
neralne Zgromadzenie wyra.fa. przekona.nie, 

tłowy sukces Elektrowni 
Dnia 2 Jtl'Udnia o godzinie 23 Elek· 

trownia Lódzka wykonała roezn'Y plan 
produkcji energii elektrycznej, Wypro 
dukowano 243 miliony kiłowatogod7An. 

Załoga PZPB Nr 2 
dotrzymała słowa 

ze w przyszłości' Ra.da Bezpieczeństwa bę· 1 koniecznych wypadkach zasadę konsultacli i 
dzie należycie korzystała z doświadczen1a., dążąc do zwiększenia możliwości podejmowa 
na.byłeg0 w poprzednim okres.ie, stosując w nia uzgodnionych decyzji. 

Nowa fala terroru w &recii 
Paryż, PAP, Rozgłośnia Wolnej Grecji ko- opin'.i światowej l OrganizacJi Narodów Zje­

mwnikuje, że nowy rząd muna.rcho-faszy- dnoczonych, monarcho-faszyści przerwaLi wy 
stl>'WSki Sofulisa i Tsa.Idarisa postanowił przy konywanie masowych egzekucji, które rozpo 
stąpić do masowego rozstrzel1wania bofow. częli w maju 1948 roku. Obecnie, {lQ zam­
ników ruchu oporu, którzy od 3 lat uwięzie. knięciu w ONZ debaty nad sprawą grecką, 
ni są w mieście Egina. Taki sam los czeka m0na.rcho.faszyścl. posłuszni rozkazom swych 
3 tysiąc~ ~ięźniów, którzy przebyWają, w in. mocodawców amerykańskich, postanowili 
nycb wlęzlenlach, rozsianych po całej Grecji, znowu wzmóc terror, usiłując w ten sposób 
Przed niedawnym czasem, wobPc protestów 1łamać w:r.mag.afacy się itpór ludu greckiel\'O. 

wyprodukowała 5-cio-milionową 
żarówkę tegorocznej produkcji. 

Załoga L 1 wysłała na ręce Pre· 
zydenta RP. Ob. Bolesława Bie­
ruta telegram zawiadamiający o 
wyprodukowaniu 5-milionowej ża 
rówki w tym roku. 

5-ciomilionowa żarówka została 
przesłana Mini!'ltrowi Mincowi 
wraz z meldunkiem o tym suk­
cesie pracy L. 1. 

Chińskie woiska ludowe prq naprzód 
100 tysięcy żołnierzy kuomintangu w potrzasku pod Peng-pu. Rząd Czang-Kai-Szeka 

ucieka w panice z Nankinu, stosując taktykę »spalonej ziemi« 
Londyn. PAP. - W depeszy z Szangha.iu Toczy się nadal zaciekła bitwa pod- Pe-ng- pneprowadzaJąc ' rozlegle zniszczenia, Ćo na 

agencla Reutera podaje wiadomości św'ad- Pu. Około 100 tys. żołnierzy wojsk kuomin.. razi również na szwank interesy cudzozlem. 
czące 0 wzrośCie panlcznych nastrojów w Chl tangu znalazło się w potrzaf.ku na wąskim te.: ców. 
nach kuomintangowskich i o nieustannych renie między Suczou a Peng.Pu, 23 członków tzw juanu kontrolnego po­
postępach ofensywy armii ludowej, Wobec tego, że rząd nakazał rekwizycje stanowiło zwrócić uwagę Czdng-Kai-Szeka na 

W nankińskich biurach rządowych urzęd- 50 parowców, żegluga na rzecze Jang-Tse koniec.zn~ć przeciwdziałanla masowej ll• 

nicy za.ięci są paleniem lub pakowa.niem do została unieruchomiona, Zarekwirowane stat cieczce! Nankinu i Szanghaju. 
kumentów. ki przeznaczone są do ewakuadi na. połud. Londyn. PAP. Jak wyniika z doniesień 

Do Szanghaju dotarły doniesienia, że pod nie archiwów i skarbca. waszyngtońsk4eg0 korespondenta agecj,i Reu-
na.porem armlli ludowej za.lamują, się poz;v. Zagraniczne firmy handlowe w Szanghaju tera, tamtejsze kol.a urzędowe zapatrują się 
cle obronne Kałga.nu, bazy strategicznej kuo obawiają się , że rząd Kuomintangu podczas coraz pesymistycznieJ na sytuację w Chi­
mintangu w Chinach północnych, odwrotu zastosuje taktykę „spalonej ziemi", nach. w Waszyngtonie mówi się, że Stany 

Na terenach wyzwolonych Chin 
Zjednoczone , ,powstrzymają się z formalnym 
uzna1IJ.iem rządu Chin północnych tak długo, 
jak długo istniejt> jeszcze rząd Czang-Kad­
Szeka - chociażby w jakimś zakątku Chin 
południowych", Nie wyklucza się jednak 
prób jakiegoś praktycznego układu z rzą­
dem ludowym w Chinach pólnocnych w ce· 
lu pewnego zabezpieczenia amerykańskich 
interesów handlowych, 

Już przy bramie widać, że u „Poznań- , 
skiego" zanosi się na wielkie świeto. Dzie­
dziniec wysypany białym piaskiem, ludzi~ 
dziwnie jakoś podnieceni. 

U wejśca do tkalni wpada na mnie tow. 

W piątek, amerykańskie koła dyploma­
tyczne i wojskowe oświadczyły, że sytuacja 
w Chlnach „pogarsza sie nieustannie". 

12-ta rocznica 
Małkowska. 

- Jeszcze tylko kiłkadriesiat metrów. 
dziś rano o godz. 8, mieliśmv 21.852.600 
mtr. W tej chwili braku.ie nam zaledwie 
kiłkadzieshJt metrów - to już tylko mi­
nuty, 

Ustawiona na sali SJlecjalna tablica wy. 
kazuje ilość metrów. które zostały wyjęte 
z krosien i wpłynęły do magazynu. Na ol· 
brzymie.i sali czuć atmosfere zdenerwowa­
nia i radości. 

Godz. 9.53 - wykonano 21.859,540 mtr. 
- braku.ie tylko 60 mtr. 

Godz, 11,05 - krosno Nr 426 - dłu­
gość sztuki 158 mtr. - ponad plan wyko­
nano 98 mtr. Plan i zobowiazanie prze.d. 
konj!;resowe zostały wykonane. Wokół 
szc:zęśliwego · krosna. gromadzi sie tłum 
tych. co chc3 na własne oczy widzieć ten 
ostatni metr. 

Udekorowano czerwienia sztukę, niosą, 
ją do vrzeJ?;lą,dania. 

Dvrektor naczelnv. tow. Pol urzvjmn.ie 
·meldunek dyr. tkalru, Wernera, i w krót­
kich serdeczn~1„h słowach cl'T.ieku.f" całej 
zitłodze za wysiłek włożo-- w przedtermi­
nowi- wvkonanie nl!um. 

Krótkie przemówienia tow. Stolarków­
nv i tow. MaHrnw~kie.i - i da roboty. bo 
.• Żkoda flZa8U, Trzeba "''"1'"n'lć jeszcze pół­
tora miliona metrów do końca roku. 

Zwycięstwo zało,; PZPB Nr 2 zostało 
""ia~ete wsnólnie. solidarnym wysił­
ldem wszystkich członków. Nie można, nie 
•vnlno hi nnrn~'l ffl'l'Óżniać, pracowali z 
; crłil'i lrnwa, wyrh :nościa wszysc:v. 
~ Dziś zało~a PZPB Nr 2 może mieć pew­
ność. Że w dniu K~"):resu zamelduje o WY 
hnaniu vonad Plan 630.(ł_Q! m~_ .tkanin. 

Na terenach, wyzwolonych przez chińską armię ludową - Iudn •.•ść, która pod r?:ądami 
Czang-Kai-Szeka cierpiała głód i nędzę - otrzymuje natychmia.st ŻYWność i leki z rąk 
swoich wybawców. żołnierze Mao-Tse-Tunga witani są wszędzie entuzjastycznie - a lud 
ność wstępuje masowo w szeregi armil wY:t:woleiiczej. Na ilustracji mleukańcr, okolic 

ł(ąłi!łJlQ = ll'flaszaJa •le do le.kalla wAisf( IU.ow;y:c~ 

Konstytucii Stalinowskiej 
MOSKWA PAP. - Społeczeństwo radziec· 

kie wita nadchodzącą rocznicę u:onstytucji 
Stalinowskiej wzmożoną pracą we wszyst­
kich dziedzinach życia gospoda.rczego i kultu· 
ralnego. 

W wigilię święta konstytucj i, w , dniu 4-go 
grudnia, we wszystkich zakładach pracy 
w ZSRR odbędą się uroczyste akademie z 
udziałem najwybitniejszych artystów i licz­
nych amatorskich zespołów robotniczych. 

W bibliotekach, świetlicach i gabinetach 
partyjnych zorganizowano wystawy, odzwier 
ciadlające sukcesy państwa radzieckiego. 

-0-

Rezolucia e:ura Politycznego 
Francuskiei Partii Komunistycznej 
PARYŻ PAP. Biuro Polityczne Francuskiej 

Partid KomuQistyc1,ne1 ogłosiło komunikat, w 
kt<:Jrym przypominając, ze rząd zamierza. po­
W'lększyć ciężary podatkowe o 200 mJllardów 
franków kosztem klasy robotniczej chłopów 
i klas średni<!h, pisze: ' 

„To niesprawiedli'Ye zarządzenie jest na. 
stępstwem: 1) zrzeczenl.a się przez Franc.ię 
praw do odszkodowań, co powoduje koniecz­
nOŚĆ zapłaceni.a przez Francuzów kOsztów osta 
tniej wojny, 2) prz_ygotowań do nowej ąwan. 
tury, na rozkaz łmperi'aiistów amerykań­
skich''. 

Biuro pot: tyczne upoważnia i:wą grupę par 
la.menta~ą do energicznego Z-Ąralczania pla­
now budzetowy<!h rządu jegv refom1y s.karbo 
wej oraz po~itJ1? zagr.andcz.nej, id'clc(tj na pa-
a!w obeych_ kap1taltilS't6w. . 

• 



Str. 2 

Prowokatorzy masakry w Kamieńsku i Gorzkowicach 
, . . winni być ukarani z całą surowością p~awa 

Przemow1en1e prokuratora Golcze~s~iego na rozprawie przeciw ks. Opasewiczowi, 
Izabelli Dukow cz i spółce 

Proces przeciwko sprawcom zajś · k · · · h sko-gorzkow'ck 'ch . c armen- row partyjnyc . mówiąc, że „nie wolno!" -1 Ławę oskarżonych podzielił prokurator na 
dni w Wo'skow1 • tocz':lcy s~ę od czter'.!ch ks. Ste!a~skiego, młodego wikarego, który trzy grupy, w których reprezentowany jest 
dzi _ d ~· ł ym Są~zi~ ~e1onowym w Ło- wybra~ się na rabunek z p :stoletem w rę- I kler, spekulanci i ślepi wykonawcy inspira-

p • ~ i~g wczoraJ onca. . ku, ksu:dza Jarczaka, który w województwie I torów zajść. 
.rze'>.rn mczą~y odczyt~.! zezna:i1e. przeby- ~arszawskim błogosławił bandzie, mówiąc: Dając sylwetki poszczególnych oskarto-

:aJ~CeJ ~ s:~f1ialu ;Zofo Wi~lhi~lneJ oraz „1dżc1e, zabijajcie w imię Boże!" nych i zakwalifikowawszy ich role w zaj-

lir 331 

iywnośc z ZSRR 
dla Czechosłowacji 

PRAGA PAP. Do stacJi granicznej Cema 
przybył p'.erwszy transport mięs.a ze Związku 
Radzieckiego dla Czechosłowacji W n.aj.bliż.. 

szym czasie oczekiwane są dalsze transporty 
mięsa, masła oraz innych produktów żywno­
ściowych, których ZSRR ma dostarczyć Cze­
chosłowacii w ilośei k:lkudziesó.ęciu tysięcy 
ton. 

---o-

w kilku wierszach 
b;{ ary ~o n ewiczowny, op1su1ących, ~ak Do tej części kleru, którą niepokoi pochód I ściach, prokurator wspomniał, że bezpośred-

. Y ~pa.s,~wane prze.z r.ozszalaly tłum, Jak postepu. - zaliczył prokurator oskarżonego / nio po krwawej masakrze, chory, za jakiego (-) Strajki górników w Japonii trwają. W' 
51i>~~słu~1~ .znę~ai:io ':. b1~0. . . ks!~dza Opasewicza, odgr:«dzającego s :ę chiń- się przedstawia ksiądz Opasewicz, mfa:ł dość dalszym ciągu w całym kraju. W dniu 2 bm. 
kt. h am swi~dkc;>~1e obrony, wsror,I sk1m murem od wszelkiego postępu. On lę- 1 sił, by objeżdżać parafię i zbierać pieniądze nie przystąpiło do pracy ponad 120 tys. górni­
ne~:r;cks· z~zna~ał ro":'°iez bra~anek oskarżo kał si.ę i. lęka tego postępu, b.o widzi w nim , na kościół, w myśl przysłowia „pecunia non ków w prowincji Nagasaki, Fukuoka, .A.magu-
s raw ię. za .P:~ew.cza - me nowego do zagrozeme swych własnych interesów. I olet! (Pjeniądz nie śmierdzi). ci, Saga i Jukusima. 
P Y rue wme:sli. - Jest w historii najpotężnie1· sza z kongre i · · 
Przewodniczący odczytał równi'ez' powzi'ę- g „ 1 . . 1 h Z k J . . Z k Dla ks ędza Opasewicza, Jako dla podzega * * * . aCJ! rnsc1c nyc - a -on ezu1tow a 011 d .„ 1r · • k · G k · b 

tą na wiecu przez mieszkańców Kamieńsl-a to . d . . . . . I cza o zaJsc w ~::.m Lens u I orz ow1cac (-) Dnia 2 bm. przybyła. do Budapc!z~u 
rezolucję potępiającą hańbiące zajścia l ż; t11d pt:>~1:i ał. ~a;l~pszą. s.iatkęd ~śzp.1eg?wsJ_<.ą, ! prokura.tor domaga.I się kary 12 lat więzłe- delegacja górników polskich, która we=e 
dającą u'sunięcia z parafii głównego spra,;,- ~ ·ą g c: wz1ę o s~ę p0Jętc1e P? keJ cdia 1ezu1c- nia. Dla Izabeli Dukowicz, głównej podże· udział w węgierskim. kongresie górników w Ta-
cy zajść - dotychczasowego proboszcza _: n1eg o, d. znl. pr~y3ęc1e s anowiks . a wukzn;;idcz: ga.czki do zajść - 15 lat więzienia. . b 
k . d . e o. YP oma,ycznego, z torego az eJ I Dl •"lik ł ta. anya. 
się za Opa.~e~cza. chwili można się wycofać. Przykładem tego . ~ .K!z a, Obsta Wladys a~a - przed- * • • 
Po zi:rnk:mę.cm pr~~wodu sądowego głos za są wypadki kamieńskie. I stawic1eh paskarzy ~ s~kulant.o~, dl'.ł któ- (-)W nocy z czwartku na pią.tek francuskie 

brał OSKar~yc1el pub 11czny - prokurator mjr Podejfoie oskarżonego księdza Opasewicza rych nowa rzeczywistosć grozi ich i~tere- · Zgromadzenie Narodowe uchwaliło rezolucję w 
Golcze~ski. . . jest typowo Jezuickie. Podburza falangę de- • som - prokurator ,wncsił po 12 1:at więzi~- sprawie Zagłębia Rnhry-w myśl życzel'.!. rządu. 

.cz;rta1em ks1ązkę - ro~poczyna p~ze!Ilo- wotek i rozmaite bractwa, a sam pozostaje w li ni~, dla. Obsta ~actawa, Strzeleckieg? ~azi- Za rezolucją glosowało 337 deputowanych, prze 
w1eme prok~rator „- LUCJana Rud.m.ck1eg1 u!trv<'iu. Typowo je:tufcka metoda! rmerza l Wysokiego - po 10 lat w1ęz1enia, ciwko rezolucji - 181. 
p. t. „Stare .1 no"."'e . ~nalazłem w meJ sym- w dalszym ciągu swe~o przemówienia PN dla Głuchowskiego - 7 lat! wreszcie dla Mo- * 
b?l rz~~z~w1 stośc1, kto~ą .znamion~t.i?,. wypa~- kurator przedstawia ca~okształt zajść w Ka- • ne~y i Roczka, ~tór~y by~1 ślepym narz1- • • 
k1 kam1ensko-gorz~rnwic~1e. Rudn.icki opisuJe mieńsku i Gon:kowicach. Preparowana plot / d.z1e:n w rękach msp1ratorow - po 5 lat wię (-) Agencja 'l'ass donosi z Delhi, że wśr6d 
atmo~ferę wstec.zmctwa 1 zacof~ma oraz sto- ka ror.wiia się. rośnie, rozchodzi się„. Wbrew I zienia. . studentów uniwereyte Ó"9' hindll-'kich panuje 
sunk1 kołtuneni . tan~tego po:v1a~u z roku.„. oświadcz~niu k$i~dza Opasewicza, że u nie- W stosunku . do Czesła:va Strzelec~ieg?, wielkie wzburzenie w zwiq.zku z wydaniem 
189~. Z .~rz?'krośc1ą ,1 przer~zemel'.1 nalezy f!O „b:vla żelazna clyscyplina", prokurator któremu przewód sqdo~ rue udo.wo~m~ Wl- przez rząd hinduski z&kazu zwołania. kolejnej 
st.w1erdz1c, ze w tam,ym. ś•yiatku, J~kb?' z~- oświadcza. że i:tosnnek. łal'zącv księdza z 20 ny - prokurator wnosił o unewmruenie. konferencji studentów demokratycznych. 
b1trm. deskami od reszty sw1at~ - me się me sp0dyn ' ą , bynajmniej nie świadczył o jej zdy W ostatnim słowie oskarżony ksiądz Opa- * • * 
zmi~mło do roku 1948. Właśme na tym te- sc:vplinowaniu. Natomiast nie bez racji mó- sewicz prosił o uniewinnienie, gospodyni je- (-) Do Rzymu przybył z Paryża minister 
rem~ ~a?dY Warsz_Yca. bandy NSZ. oraz n.a~- wił 0 dyscyplinie, je7eli chodziło 0 tłum. go, Dukowicz _ 0 łagodny wymiar kary, po- spraw zagranicznych Argentyny - Bramuglia. 
skraJnteJsza reakc)a znala~ła naipodatrne1- Ksiudz - ja!c oświz.clczyl tu na przewodzie zostali oskarżeni prosili - bądź o uniewm- Podpisze on protokół, przewidujący 6ciślejszą. 
szą .glebę dla. w{·wrotoweJ rob?ty. M~lkon; - miał swojego generała, ale w tłttm'e miał nienie, bądź o łagodny wymiar kary. współpracę pomiędzy Włochami a Argentyną., 
tenc1, kołtu_nen~ ~ speku.lancl w1~zą zm1er~cn swoich wiernych szeregowców, dla których Wyrok ogłoszony zostanie w poniedziałek, j oraz nowy układ kulturalny po~iędzy oba pa.'ń.· 
s~.ch k~n7r 1 mteresow. Wzbiera w mch stanowił przecieź autorytet. o godzinie 14-ej. stwomi. 
wsc1eklośc i walka starego z nowym trwa f 
Wysiłki ich nazwafoym gryzieniem wtciekłe-
1go psa, koi1czącego nędzny żywot. 

Prokurator przeprowadza bilans tego sta­
rego i nowego porządlrn. Po stronie „nowe­
go" sumuje zdobycze: reforma rolna, upail.­
stwowienie podstawowych gałęzi przemysłu, 
Wspaniałą, czynną postawę robotników. 
współzawodnictwo pracy, wznoszące Polskę 
w zwyż, jednolity marsz ku lepszemu - kn 
'socjalizmowi. · 

Porażka delegacji amerykańskiej w ONZ 
Odrzucenie poprawek USA do ·rezolucji w spra\v~e Palestyny 

Siłą napędową, motorem „starego" - to ko 
ła, kręcące się wstecz. Ta emigracja we­
wnętrza, trwająca w oparach przeszłości -
mówi prokurator, - pragnie doprowadzić do 
upadku wszystkie osiągnięte zdobycze Pol­
ski Ludowej. Ale marszu historycznego nic 
nie zdoła powstrzymać, mimo, iż reakcja cia­
gle szuka nowych form poderwan!a naszeg0 
bytu, czy to za pomocą szeptanej propagan­
dy, czy przez sabotaże, czy wreszcie przez 
sianie paniki żywnościowej. 

PARYZ (PAP.). Na czwartkowym pos'ed'le rany przez USA, mimo, iż stoi w gruncie rze I tak o uchwale Zgromadzenia z 29 listopada 
niu Komisji Politycznej ONZ w sprawie Pale czy na płaszczyźnie planu Bernadotte'a, pa- ub. roku, jak i o planie Bernadotte'a. Para­
styny. delegacja amerykańska. zna.lazła. się w ragrafy 2c i 4 odrzucone zostały większością graf ten uzyskał 23 głosy, również 23 głosy 
mniejszości. głosów. Paragraf 2c poleca Komisji Rozjem- padły przeciwko, a 5 delegatów wstrzymało 

W głosowaniu nad 'poszczególnymi paragra czej wejście w porozumienie z zainteresowa- się od głosowania. Zgodnie z regulaminem, 
farni zrewidpwanego projektu rezolucji bry- nymi rządami i władzami w celu uregulowa- wynik taki uważany jest za odrzucenie pro­
tyjsk;ej, który - jak wiadomo - jest popie- nia kwestii spornych, wzmiankując przy tym pozycji. 

"..--..- --- = ·- · Delegat amerykański domagał slę ponow-

obrady Prezydl•Um KCZZ nego rozważenia sprawy, jednakże, w myśl 
regulammu, zmi&na zapadłej już uchwały WJ' 
magałaby kwalifikowanej większości dwóch 

W ARS ZA W A (PAP) - Dn'..a. 2 b.m. o•dby>ł.o s.i.ę 

pots(iedzen:'..>e prezyd'um KCZZ pod P47JZW.Cd· 
rv:atiwean po.sł<l Edlwiaircia Ochab<! - przieiwo<l­
.n.:'07.ącego KCZZ. Na po.s.;ed;reru'.u omaw.iam'O 
m. tlin. zagadnienie akcji socjalnej, sprawy u­
be1.pieczernowe oraz zagadnienia usprawnienia 
pracy organów kierowniczych ruchu zawodo· 
w ego. 

P•rezydJ)um wyira:zilło z..godę na pro jekl re· 
formy śwkldczeń ubezpieczeniowych, który 
przewiduje 'podwyżkę nieklórych dotychcwso. 
wrch świadczeń. 

poozą.!Jkoiwo ptro}ie.kibonN·amo 3 ty..s. anło1nków. De­
leg.ad vryb~=i będą .n.a iro.:z&ze-!!YJl!lyich ple­
nall1!lycil po1.3f.iedzoeru'iacll w.szystleiich 1Zlall1'Ull<lów . 
gi!ówinych ?JW".,ąz;ków 7!alWOOOIWYch. Regrnlamim 
praew:',dru,}e, ż.e muszą być wybierani delegaci 
z tych przeds1ęb1-0r.stw, które rotrudniajq po­
wyżej 2 tys. pracu1ących. 

Pom.a.d~-0 oo. pos;j,e,d,7JeJ!lliu om<llWi<ćllDlO oolrych­
czaisow e !)!'ace nad •OOf0trmą umów zib1QIOOfW)'cli, 
p.ro jek t W3ltaJwy o og.ró clik.ac.h óziiailllooiwych i pti"zJe 

prOłWM7JOl!lO pod;zi.IBlł P'r<lCY m\ęclrzy crziłoinków 
pre.-zv-d!ru.m. 

trz'!cich. · 
23 glosami przeciwko 22 przy 5 wstrzymn­

jących się, odrzucono również paragraf 4. po· 
l~cający Komisji wytyczenie granic w opar· 
c1u o rezolucj~ z 2.'ł listopada 1947 r. I o plan 
Bernadotte'a. 

Tak więc Komisja usunęła z rezolucji bry· 
tyjskiej oba paragrafy, wzmiankujące łen 
plan. Stanowi to klęskę koncepcjt brytyj­
skiej, która cieszyła się poparciem USA. za 
od~zuceniem tych paragrafów głosowały, 
procz państw słowiańskich, Australia i pew• 
ne kraje południowo-amerykańskie. 

W tym kręgu ludzi, związanych z obcymi 
agenturami, nie skąpiącymi na walkę prze­
ciwko nam pieniędzy, są nie tylko spekulan 
ci polityczni oraz ci, którzy dbają o własne 
brzuchy. Wśród nich znaiduje się równie:l 
reakcyjna część kleru W F'01$ce Ludowej 
nikt nie zwalcza religii i nie ma zamiaru jej 
zwalczać, ale z tą częścią kleru walkę za­
ostrzymy i nie będzie jej chronić suknia ka­
płańska. Ta część kleru nie może zapomnif'.ć 
jaśniepańskich czasów, w których kumała się 
z dworem, nie chce zrezygnować z intratnych 
interesów i dlatego jest dla niej WYIOdne, by 
lud trzY111ać w ciemnocie. Przykład stanowić 
mogą śluby cywilne, wokół których reakcyj­
na część kleru podniosła tyle szumu w imię 
rzekomo na.ruszonej wiary, fdy w rzeczywi­
stości chodziło jej htko o uszczuplone docho­
dy. „.Wypadki kieleckie - ciągnie dalej pro­
kurator - nie doczekały się potępienia kle­
ru. 

Ulww:ron-0 ~ja.Lny wyd:zfod prerzyd!ailllly 
KCZZ, kotóry będtrie JoooroyinowaJ prace pre­
zyrc!tll!JJlII, . pl'.7.0511.nz..egad wyilrotnainia powz.iętych 

uchwatł a1tp. P0<111al(J.;to dla srz;ybsvej reai!J:!]J(lc.j.i 
uchwa.J Komi6Ji Cen.trailn.ej i rOl'ZIJ>racoiwami.ia 
piamów pracy prezyd:um uchw~~,:fo t•~worzyć 
k.otmJ iaj ę ;p.I"ly wydviiaJł<ich eil<o1oom 'cmn ym i o· 
świ•JJloiwym. 

Kolonia jugosłowiańska w Leningradzie 
potępia· zdradzie=ki reżym Tito 

Jako przykład wojującego odłamu kle!'u. 
WYStępującego przeciw obecne; rzeczywisto­
ści, przytacza prokurator szereE! nazwisk 
księży, jak np. biskupa białostockiego, któ­
ry nie chciał wi;>uścić na cmentarz sztanda-

Prerzy d.:um omówifo reguJam;m Vv'Yboru df'ole­
ga1tów 11v1 kongres J'lllchu 7.awod'OIWe:go, ik•lóry 
ja•k w:adomo odbędl1ie &' ~ w ma.ren. Po dyis· 
krus·j~ 'feg.ulam:n zoo0taJ uchwadoin y. Poo1ia110<WJO· 
no , 11..godn1ie ur ata.tu1em KCZZ aby jeden die­
leg 11t 'f<p•re<em.towa1l 2 tys. ci.lo1ruk ów, a nie joa1k 

W. Ażaiew si 

Daleko od Mosk"\Vy 
Poręczyłem za ciebie przed Batma-1 nej drogi i udał się w kierunku pagórków, 

nowym, - chwytając oddech powiedział które wyglądały z daleka w słońcu, j~kby 
Beridze. - Powiedziałem mu że jestem były pokryte brązo-.vym futerkiem. Gdy 
pewien ciebie, jak siebie samego. Jeśli ci 1 Aleksy podszedł bliżej, ujrzał, że są kudła­
droga jest nasza przyjaźń i wszystko co ' te i pstre. 
ś~ięte! to. ~ie zmuszaj mnie by~ V: cie-i · w drodze z Moskwy Beridze w pociągu 
bie zwątpił. . Czy słyszys~, co ~ow1ę? opowiadał Aleksemu o Dalekim Wschodzie 

Kowszo":' me odezwał się. Ben~e. mach obiecując, że ujrzy tu wiele ciekawego i no· 
nął, o?y?w1ema rękoma, raptow~ne się .od- wego. Rzeczywiście przyroda Dalekiego 
wrocrł .1 szybko wyszedł, prawie wyb1egł Wschodu zdumiewała już na wstępie. 
z pokOJU. p h łoś . , k . dł 

Rozdział trzeci oc Y Cl pagorka, na tory wsze 
Aleksy, zarośnięte były karłowatymi dę-

CZY MOSKWIE POTRZEBNY JEST bowymi krzewami. Rdzawe duże liście, ko-
RUROCIĄG łysane przez wiatr martwo sze.leściły, ale 

W okresie pierwszych dni pobytu w No- nie opadały. Gałęzie modrzewi wznosiły p0-
winsku Aleksy miał dużo wolnego czasu. ' nad zagajnikiem swoje nagie konary. Igla­
Narazie praca polegała jedynie na zapozna- sty strój tego drzewa w zimie opadał i szu­
waniu się z materiałami projektu i doku- mi:::ł pod nogami. Wszystko było nie tak, 
mentami sprawozdawczymi. Beridze odo- jak pod Moskwą: tu liście dębu zimują na 
sobnił się i przestał z Aleksym rozmawiać, ! gałęziach, a z iglastych drzew igły na zimę 
chociaż nadal pracowali w jednym gabine- opadają. , 

MOSKWA PAP. - W dniu 2 grudnia od­
było się w Leningradzie zebranie kolonii iu 
gosłow1ai1skie.i z udziałem 700 słuchac~y 
wyższych szkół wojskowych, z okazji trze­
ciej rocznicy proklamowanta Federacyjnej 
Jugosłowiańskiej Republiki Ludowej. 
Były partyzant Jurko Lukszyc wygłosił 

przemówien:e, w którym, omawiając walkę 
wyzwole11czą narodu jugosłowiańskiego, pod 
kreślił decyclującą rolę z·wiązku Radzieckie-

1 pstre jesienne kwiaty-żółte, purpurowe i 
ciemnobłękitne, podobne do ogromnych 
dzwonków. Wspinały się śmiało ku górze, 
jakgdyby czekały nie zimy, a lata. 

Inżynier szybko uzbierał duży bukiet nie­
widzianych dotychczas kwiatów, bardżo ład 
nych ale pozbawionych zapachu, i poszedł 
w kierunku drogi. 
Napotkał na zarośla suchych, niepozor­

nych krzaczków. Aleksy przystanął i spoj­
rzał na nie z żał<>snym uśmiechem - gdyż 
wiedział że są to rododendrony, o których 
na podstawie książek Juliusza Wernego, 
stworzył sobie pojęcie, jako o bajecznie 
pięknych kwiatach. 

cie. I Aleksy zeszedł do wąwozu i brodził po 
Trzeciego dnia Kowszow poszedł pieszo wysokich, prawie ludzkiego wzrostu tra­

na pocztę do miasta. Od miejsca gdzie si~ wach, które nie doczekawszy się żniwiarza, 
mieścił zarząd miasta było osiem kilome- były przeschnięte i wydawlł-łY przeciągłe ja 
trów. Aleksv :z.a.wrócił z zakurzonej nierów-, kieś dźwieki. W trawie co krok zapalały się 

Nowinsk też rozczarował mieszkańca 
Moskwy. Tyle pisali o tyin mieście - o 
tym jakie ono jest? Nie znalazł tu ani wy­
sokich ładnych gmachów, ani prawidłowych 
ulic. Przeważały drewniane budowle. Za­
miast kamiennych nawierzchni i asfaltu, 
ciągnęły się marne polne drogi. Piechurom 
wypadało chodzić po deskach położonych 
P.od oknami domów. Wszystkie główhe uli­
ce miasta zaczynały się obok rzeki i odcho­
dziły od niej na długość kilku kilometrów 
równoległymi rzędami standartowych bu­
dynków. Czasem spotykało się i budynki z 
cegły - podobne były ~ zwyczajnych du­
żych skrzyń, pozbawionvch jakiegokolwiek 
wykończenia. 

• 

go w WYZWl>leniu JugosławlL 
„Potępiamy - powiedział Jurko Lukszyc 

- zdradziecką polltykę Tito i jego kliki, któ 
ra odgrodziła Jugosławię od ZSRR ł krajów 
demokracji ludowej". Lukszyc stwierdził. w 
?a.Iszym ciągu swego przemówienia, że Tito 
1 Jego <ołngusy, to grupa awanturników poll· 
tycznych. którzy w celu zachowania swej 
władzy nię cofają się przed żadnymi prze­
stępstwami. 

Na poczcie dziewczyna powiedziała do 
Aleksego z uśmiechem: 

- Jeszcze nie piszą. 
Kowszow zmartwił się, gdyż miał nadzie­

ję, że otrzyma z domu jakiś list. Umówi/ 
SiQ z teściową, że będzie do niego pi.sywEł 
o Zinie natychmiast, jak tylko otrzyma ja 
kąś wiadomość. Znaczy, że stamtąd nic nie 
nadeszło. Aleksy nadał w okienku list i te­
legram - w którym w dozwolonych tylko 
dwudziestu słowach można było znacznie 
wyrazić wszelkie uczucia. Aleksy postano­
wił pisywać do Ziny - w nadziei, że jego 
listy i depesze uda się przesłać z Moskwy 
dalej i one trafią w końcu do jej rąk. 

Dziewczyna za okienkiem obliczyła słowa 
depeszy, przeczytała je i z zainteresowa· 
niem podniosła oczy na Aleksego: 

- A dla kogo te kwiaty? 
- Dla nikogo. Mogę je wam podarować. 
Z poważnym wyrazem twarzy podał jej 

kwiaty, ukłonił się i wyszedł z gmachu 
poczty. Wysłany telegram jeszcze bardziej 
rozjątrzył ranę w jego duszy. W piersi roz­
rastał się ból prawie fizyczny. Stanął po­
śrcd drogi ~ wyjął z kieszeni równo złożo­
ny kawałek papieru. 

„Poszłam na egzaminy. Myśl o mnie. Tyl-
ko nie bardzo il0~<>M1111i się napewno 
zdam Zina" 

d. C. D 



Nr 332 , Str. I 
~~------~~~--~---------------------------...,_,,,_..__,,__;~--------------......------~ 

Twórcy nowego Życia To I owo 

Argu · d • Panowała przez pewien czas przed wojną 

WY P r Ze Z a I q CY C „ as oryginalna, że tak powiem, moda wśród kry- • 
.6 mlnalnych mętów Warszawy: oto po dokona• Człowiek 

męty 

niu jakiejś krwawej rozprawy nożownik je• 
37-lfrotna norn1a pracą jedneqo qórni•a den z drugim golił „pół litra" i odstawiał 

Gdy w jednym z dni marca 1948 roku, górnik Ja.kub Trojan w ciągu jednej Już w połowie zmiany liczni członkowie ko „zamroczonego alkoholem". Posunięcie ło 
zmiany wydobył 1000 ton rudy w jednej z kopalń zagłębia krzyworoskiego, czyli misji zmęczyli się, pełzając za Trojanem od miało swoje „dobroczynne" skutki przy ewen 
WYKONAŁ TRzyDzIESTOKROTNE ZADANIE, to wieść o tym rozniosła się bły- sztolni do sztolni. Ale dwóch najbardziej wy- tualnym pociągnięciu do odpowiedzialności 
okawi.cznie PO całym osiedlu górniczym, Rekord Trojana podważył wszelkie poję- trwałych aż do końca zmiany trzymało się śądowej. Że niby ograniczona poczytalność: 
cia o wydajności pracy górnika, a wielu ludziom wydał się fantazją. blisko Trojana i obliczali jego pracę. W ten oskarżony - jak utrzymywali ob. ob. obroń-

. ł ·1 d · d cy - nie zdawał sobie sprawy z tego, co ro· 

P 0 kilku dniach Jakub Trojan wystąpił na kowskim i Mitrofanowem brał on udział w d~ień Jakub TroJan. wype m zienne za a- bi, działał pod wpływem alkoholu. No, i, ma 
zebraniu załogi kopalni. Nie zamierzał zebraniach wytwórczych, jeździł na zjazd no- me (normę~ 37-krotme. . · się rozumieć, murowana - „okoliczność la· 

on trzymać w tajeni.nicy swojej metody pra- watorów, bywał u górników uralskich i sy- G~?' TroJan wra~ z ca.łą swoJą dru~yną godząca". 
cy, a przeciwnie, starał się jak mógł najdo- beryjskich. Doświadczenie najlepszych pra- wzmosł się. na powierzchm.ę, u samego dz;vi- Gdy czytam sprawozdanie z procesu prze• 
kładniej wszystko o niej opowiedzieć.. W cowników stawało się natychmiast udział"m gu . kopa~m cz.ckały . na mch dzi~wc.zynki z ciw inspiratorom i sqrawcom ohydnej zbro• 
dzień, w którym Trojan ustanowił swój re- górników w kraju, a w tym wyrażały s'ę im kwiatan:i. Tr9Jan zdJął z głowy gormczy. ka- dni w Kamieńsku i Gorzkowicach, widzę, że 
kord, minęło dwadzieścia lat od chwili, gdy ponujące cechy nowego stosunku do pracy, P!=?.lusz 1. przeszec.l.ł yrzez mostek drewniany, dwaj oskarżeni, rzeźnicy, bracia Obst, dośc 
zaczął o:i pracę na kopalni. Dwadzieścia lat pracy dla dobra całego narcdu. i:mlcząc sc .skał s1lme re,c~ towarz:yszy. Tw~rz naiwnie korzystają z w. w. chytrego tricku 
temu, 16-letni wyrostek. porzucił rodzinną Pewnego razu na przedpołudniowej zmia- Jego wyr_:a~ał~ Jednoc:;zesme uczucie głębolne- nożowników. Oni - powiadają - niewinni, 
wioskę ukraińską i przyjechał do brata, do nie, zobaczył Jakub Trojan w swojej sztolni, go szczęscia _i pow~gi. . · ona - winna. Niby wódka. „Zalała" ich w 
osiedla górniczego. duźą grupę niezna.i·omvch ludzi. Wśród nich :----- To t~oJa g.wia.zda, Jakubie. BenedyK~O- t k b ·ł t - 1' z tym wszyst 

· . . . · wiczu, ~wieci dz1s ·aJ nad kopalnią - powie- sz o • ~oz aw1 a przy omnosc • 
TroJan wytrwale uczył się gormc~wa. Dwa ooznał on naczelnego dyrektora Głównego dział do niego inżynier, wskazując ręką na kim wcale nieźle przypominają sobie, że w re 

i .trzy lata trzeba ~:yło. przepr~c?\".ac w sztol- Zarządu Przemysłu Górniczo-Hutniczego i se wvsoki maszt, gdzie jasnym św•atłem pło- stauracji byli jacyś ,obcy", to byli „studen· 
m„ by przyzwyczaic się do ci~zk1ego, perfe- kretarza miejskiego komitetu Partii. l.Vftędzy nęła wielka czerwona gwiazda. Według n'e- ci", że jedna ze studentek miała torebkę, któ 
ru.iącego m~ot~a, by. opanowac sztukę w1er- przybyłymi znajdował się rÓ'Nnież minister pisanei tradycji kopalni, zapalano ją wów- rą się troskliwie „zaopiekował" Obst Wacław 
cema. Ale JUZ po poł toku Jakub był do- czarnej metalurgii. Gdy członkowie z Komi- czas gdy kopalnia wykonała plan. i t. d. Ani rusz, tylko „nie mogą" sobie przy-
brym wiertaczem i stwon:ył sobie przyjacięl- sji Specjalnej z notesami i stoperami w rę- '.„ . . . n ra pomnieć, że na tych studentach połamali krze 
ską drużynę. Z roku na rok, pracował on co- kach spuścili s·ę pod ziemię, dla kontroli pra Wi_c~orem na zebraniu, P?5więco ym P sła restauracyjne. Nie pamiętają również „ab 
raz lepiej, coraz wydajniej. „Tajemnica" je- cy górnika, Trojan już rozpoczął wiercenie. cy T.roJana dyrektor kopalm Woł_ko~ _prze- solutnie" tego, że owych studentów całkiem 
go wysokiej wydajności polegała na tym. że Nacierał on na masyw koDalni szerokim fron mawiał wzruszonym głosem do gormkow - trzeźwo i z zimną premedytacją prowokowali 
lepiej od innych potrafił on rozstawić swo- tern korytarzy, a w każdym wierc·ł jedno- „ź_ródłem osiągn'.ęć naszego Trojana je~t i zaczepiali.„ 
ich ludzi w drużynie, obliczyć czas oraz cześnie kilkoma młotkami. Sztolnie ciągnęły wspołczesna techm~ą. maszynowa, plus mi_- Kupiec hurtowy nabjału i bogacz wiejski, 
uważniej zapoznawać się ze strukturą geolo- sie symetrycznie w głąb kopalni. Nawierca- strzostwo, plus tw-0rczy charakter naszycn Kiżlik z Kamieńska, wyjątkowo w czasie wy 
giczną i charakterem każdego nowego po- jąc jedną, TroJan przenosił sie do drugiej , ludzi radzieckich. - Klasa robotnicza ZSRR padków nie był „zalany". Ostatecznie - nie 
kładu. Nie przestaje on myśleć nad coraz to stad do. następnej i t . d. Nie tracił on ani jest to zupełnie nowa oswobodzona od wy- wszyscy podżegacze do zbrodni mogą się po­
nowymi ulepszeniami technicznymi. jednei minuty czasu. Za plecami Troiana po- zysku, klasa robotnicza, jakiej nie zna dotąd woływać na wódkę. Nie byłoby to dość „sprył 

„ . Niemcy, uciekając z Krzywego Rogu, po- mocnic:" jego zakładali naboie, zapalali i w ~istoria lud"k.oś~t - mówił t?warzys~ Sta- ne". Kiżlik ma inny argument: że niby z jego 
zostawili na kopalniach prawdziwe cmenta- konalni bez przerwy rozlegały się wybuchy. lm. ~acy lu':'!:>:1e Jak Ji;ikub Tro;an, sa zywYm zachowania zrobiono z igły widły. Owszem, 
rzysko mas7.yn oraz hnego zn· szcwnego Było to ws:r.ys1 ko podobne do zaciekłej strze po~wierdzcmem _powy~szych slow. :racy lu- biegł z. widłami, owszem, na woły w~ ł i wrze• 
sprzętu technicznego. Nad ziemią unosiły się łanim'. Ze szt0!Pi z huki l?m w111Ha sie nie- dzie„ są p~awdz'.wvm.1 P,ospodar~am1 swego szcza.I: BIERZCIE WIDŁY I DO ROBOTY! -
opary spalenizny a ciemne morze wqdy sta- prz<>rwanym cicżkirn notokiem ruda i leciała kra1u . . ś~iadom1 tworc:l'., orgamzatorz:v. no- ale, rzecz jasna, chodziło mu „.o pracę w po· 
ło wewm:trz kopalń. Jeden z pierwszych opu w dół na poziom, z którego odwożono ją na wego zyc ~· wnoszą w me cechy prawdziwe- lu. Zgodnie z powyż!'zym pracował „.na ka• 
ścił się do zburzonej kopalni Jakub Trojan. uowier;r.chnię. go komunizmu. mieńskim rynku, a, że przy tern dźgnął wi-
Gdy po odbudowaniu kopalni Trojan przy- dłami tego lub owego studenta - nic dziwne 

stąpił do wydobywania rudy, myślał o tym. Pota.pi·en~e 511· rłl w· co· w za95• c· w Gorz'·owr .. cach· go :trudno w roboczym zapale człowieka .od 
w jaki sposób poc.łnieść wydajność pracy ~ór ~ ! 41 ~ snopa odróżnić. 
'>liików i zwiększyć ilość W'Jdobywanej rudy. Inny inspirator, kamieński sklepikarz, osk. 
Z zaostrzoną ll'.···agą śl<>dził on os·ągniecia in Kom. itet środonisko.wy Federncji Pol-1 ogółu młodzieży ak.Pdemickiej, J}Ofęr)h.fa. Kazimierz Strzelecki, w ogóle „o niczym nie 
ny ~h górników I wszelkie now;nki z zakresu skich Organiwcji Studenckich w Łodzi, cą ~nk rui,jostrze.i haniebne wystąpienie wie". Był rejonowym naczelnildem straży 
górnictwa. wyr?fo w obli,.,'7u tn<-7.n<'e'?:n sit' pro!'esu zbrodni::irz:v przeciwko prafownikom kultu ogniowej, słyszał dzwon alarmowy i nic. -

Jeden z najstarszych górników Zagłębia w sprawie zajść w Gorzkowicach. opinie ry i sztuki. Jadłem - powiada „naczelnik" - obiad. My-
ślałem, - rzecze - że chodzi „.o pożar. To, 

Krzyworoskiego, Iwan Mitrofanow, próbował _.......,. że ludzie biegli do tego „pożaru" z widłami, 
wiercić w S'\'lOjej kopalni nie tylko przy po- . Anglicv wskrzesza:.l'T niemiecki militai:yzm kłonicami, pałkami i kamieniami, a więc nie 
mocy młotka perforatorowego jak dawniej , '-" 
ale jednocześn·e korzystał on jeszcze z kil- z kl d K t • li • t zbyt „normalnymi" instrumentami pożarnymi 
ku automatycznych t. zw .•. teleskopowych" a a y ruppa pozos aną. nre <n.~ę e - wcale pana „naczelnika" nie zdziwiło. Ch:v 
młotków. Wielomłotkowy system pracy Mi- ł ł ba więc „jednak" zdawał sobie sprawę, że 
trofanowa podniósł odrazu wydajność pra- alarm ma na celu nie tyle gaszenie ognia, ile 
cy danego odcinka kilkakrotnie i w ciągu ty- Zgood1I1Jie z ·001wym roizikiaizem brytY'jiSiki.ego .za- n.:1e „p rrz.e bu<lo•wy" 4Jch <lila ~rn.nv-ch oeilów". Po- gaszenie czyjegoś tam, ludzkiego życia. 
godnia wieść o tym. rozniosła się po zagłębiu r.z.ą<lu woj1S1kowego, pmedlożonym .r.ządoiwi Gór ro1s•taJ.e 73 l>udylllki fabiryozm.e zo151tiamą zdanoffl- Wielebny proboszcz z Kamieńska, kr. Opa· 
i w całym kraju. Górnik z sąsiedniej kopalni neJ Naidirenfu ·i Wesitfa1Eri, w ie:Lkile :z;akła<ly 7.l>ro- to•Waffle. Praiwdorp.cidobniie dilaitego, iż są w Sita· siewicz, był dla odmiany ciężko chory. No-
Iw~n Kucakowsk1' zaproponował wielocyklo- n.ie me naid<i.J'ącym s: ę do lll"p.raiwy. ga, płuca. nerki i t. d. Bardzo poważne scho-

~ j-e111rowe Kruppa w E:;isen, po1001&t3.1ną n.i.e<lJkin.ięte. "" • Al b · · " d · t f ł 
wą metodę pracy na sztolniach. która rów- L'.cenc.!ooo•wal!l!a pnerz Bryity!czV1ków aigeincj.a rzeme. e „o owiązuJące ziwnym ra en 
nież przyczyniła się do znacznego wzrostu W~ipommia1IJy wyżej ro'Zlkaz prwwiduje, że pr·aiso•wa.. DPD. d90001sii , że E-tworro1rua w151bain(ie tylko w czasie zajść kamieńsldch, bo natych· 

127 budviruków fab.rytk Kiruppa w ES<S>elll „będą miast po masakrze studentów ks. pro-
W:'J'dobywania rudy. ,_ _„, . spec;j13Lna kom'.is,Ja ain,q.J-0.ameTyt!<>ańskia, k·tórej boszcz ,,ozn'rowi·ał". PoJ·echał nawet i>i'eni·ąz'kt 

T · t k ł · c t • · ł Wyt"1oirz:yE1ta1I1e uiia n.lem;ec.kdej gois,podamki", zada · b d · d ·1 · d 
gór~f~!~i spo ~~~at~iam~:~i~źd~i~J:~'fc~ n: podooais gdy dailsze 22 budylIIJk.i, służą.ce wytlą.cz n:.a !~~~mni~:o ~~~ .. ~=~g~n~r:e~r~~!~~ . zbierać od parafian na kościół. Ano, pie· 
kopalnię a oni przyjeżdżali do nie.go, spu- nóe do •pr.odiuJocjd w o„;·21n1n.ei, bę,dą z:demo1nlow•a· iż decyzja bryty.iska odnośnie zakładów Krup niądz, wiadomo, rzecz cenna, mająca niewąt­
szczali się pod ziemię i poka::wwali mu na ne jedyirui•e w ty:m wv1>a1rl ~-<lll, ;ęż<>H wJa,dmm pa „przyjęta została" z wielką radością w ko pliwie większą wartość od .„mizernego" ŻY• 
Praktv. ce swoj"- metode pracy. Wraz z Kuca- Niemiec nie uda się opraco,vać planów odnoś łach orzemvsłowych Zae:łębia Ruhry wot~ st?~ent~"'.. - pracowi:iików kt~ltury. 
-....~.;.. .......... ~ .......... _... ............................................................ ....;. ......................... ~ ...................... · ...... ~· ............ ;... ......... ..;;.· ......... _ Rown1e~ księza gospodyni - pani Duko· 

k 
. • wicz jest, naturalnie, zupełnie „niewinna". 

P d I 'k Ona przecież tylko „rozmawiała". W sklepi-rze onare~owy czyn . W- 0 n1arzy kach. Ze_s~udenci to, że studen!ki tamto. ~ro 
~ • • I chę o .,sw1adkach Jehowy", meco o „kociej 

Przemysł bawełniany we wsoółzawodnic:twie ~vi.erze", od:obinę o .,bezczi:szczeniu świę~o-
. - sc1". Czy Jest w tym cos złego? Przecie! 

1 grudnia z,aliczyć moźe załoga PZPB n.r\ 110 proc. w tkatm. Natomiast PZPW nr ::1, Przemysł jedw.-gałanteryjny „s!ówko" n~e widły: chocia~ pod_ ~pły~em 
16 do jednego z „rekordowych dni". Wyn'.k wykonały plan w przędzalni w 103 proc., PZPJG rir 8 wykonały 1 grudn'.a plan ~łowe~ pam Du_kow!cz: ludzie własme widły 
- 142 proc. wykonama planu całkowide do nie wykonując go w tkallili (99 proc.). dzienny w 104 proc PZPJG Łód:i-Południe 1 kłomce d~ ręk~ ~~ię~i. . . 
tego upoważnia . PZPB nr 3 osiągnęły z.no·wu PZPW nr 2 wykonały plan zarówno w osiągnęły 1 grudni · 121 Tr~~no się d!1~1c, ze oskarze_r.i w procesie 
.znacznie lepsze wyniki, · wykonując plan w przędzal•ni 1112 proc.) jak 1 w tkalini (106 pl.a.Ilu a 

2 
g d . '\

17 
proc. wykonania z zaJsc w Kam1ensku i Gorzkowicach - klu· 

przędza1'ni średnio-przędnej w 1-03 proc., w proc.). PZPW m 38 wykonały plan dzienn:y ' ru ma proc. czą, wymijają fa.kty, kręcą. „Każdy święty, 
przędzalni odpa<lkowej w 112 proc. , a w tk:.il w przedzaln ' w lOb proc. a w tkalni w 108 Pracown~cy ł<'iłmu Polski-ego ma swoje wYkręty" to odnieślibyśmy z 
ni w 123 proc. proc. PZPW nr 36. PZPW nr 37 i PZPW nr uwagi na stanowisko „duchowne" clo ks. Opa 
Również PZPB nr 7 uzyskały zn:i.cznie le- 39 osiągnęły nadwyżki w przędzalniach. Na- W związku ze zbliżającym się dniem Zj<~- siewicza. „Każde ele-mi:t.v _mają ar~u-męty" 

psze wyn:ki aniżeli dm.ia popTzedniego, wv- tomiast w tkalniach wykazały niedobór. dnoczenia obu Partii Robotniczych pracow- - to byśmy za!'tosowa.li do wszystkich nozo· 
konując plan w przęd7alni w 111 proc., z PZPW w Ozorkowie uzyskały przekroczenie nicy poszczególnych działów pp „Film Pol- sta.łych kretaczy. E. TAM 
w tkalni w 115 proc. PZPB w Zl:'ierzu tllY- planu w 114 proc. w przędzalni i 124 proc. sic;;" podjęli następujące uchwały: m11111i;i 111·1,111·1•111 1:1 i1111 ...,11·11111,1;1i1111111111Illlil11 11,11.1,1,111111 
skały nowy rekord os'.ągając niezwyk·le, jak w tkalni. • Pracownicy F-k1 Kinotechnicznej posta. 
na , zgierskie stcsunki wysoki procent wy- nowili wykonać-· 100 szt. szaf amerykańskich 
konania pianu - 12'3 proc. Państwowe Zak' adv Przemysłu Wełnin- do filmów, 100 sztuk reflektorów, 100 sztuk 

PZPB w Pabianicach wykonały plan w nego Nr 23 w ,Jele11fa.i Górze wykonały statywów, 100 sztuk przewijarek do kabin, 
przędzal•ni cie'l.kop·rzędineJ w 136 proc,, w plan roczny w drJn 30 listo~<>da rb. oraz za i n.stalować w kinach 9 proJektorów. 
przędzalni średnioprzędnej w 104 proc., w p ł d • • k• Pracown'. cy Działu Filmów Oświatowych 
przędza1ni ~padkowej w 187 proc. T~lnia rzemys Z'łewiars I postanowili zmontować 4-ry stoły montażowe 
planu tym razem nie wykonała. 27 !Jstopada nailepsze wy niki w przemyśle wyremontować 15 aparatów projekcyjnyc11, 

PZPB nr 2 dążąc d-0 wywiązan.'..a się ze dziewiarskim uzyskały PZPDz. im. Kasprza- wykonać obróbkę 10-ciu kompletnych sta­
zobowiąz,ań przedkongresowych (wykonanie ka (139,3 proc.) oraz PZPDz. nr 7 w Kaliszu tywów 

IC.C. 

ORGAN 

P. P. R. 

T X.G.UOtUICJ? OL.I :t:Y C ld.O •SP Ot ECZ N '1 

ro~ego p~~ w ~aimi w ~~ 3 ~u~ (13~2 proc) Da~re m~j~J zajęły: PZPDz. ~~~----------~~~----~~--~~~~~--~----~~--~--~~~~~~~~--• 
dnia) osiągnęły w tkaln.! 139 proc. normy nr 5 (120 proc.) PZPDz. nr 4 (114 proc.) Inter aeloc;j:PJ ftO§ZQC:b 
dzdennej. Łódzkie Zjednoczenie Dziew!arskie (113 

Przemysł wełniany proc,) Zakłady Dzjew. w Aleksandrowic (112 
proc.) i ZPDz. im Duracza (112 proc.). 

1 grudnia w ramach współzawocLn!ictwa 
przedkon~es-0wego w przemyśle webnianym 
uzyskały PZPW nr 5 - 120 proc. planu 
d?.'.eninego, a PZPW nr 4 - 115 • proc, i PZ 
PW nr 1 uzyskały 96 proc. w przędzalni i 

Spośród innych zakładów pracy wyróżn;­
ły sie: PZPDz n ~ 1 (108 proc), PZPDz. nr 
3 (107 proc) PZPDz. nr 2 (107 proc.} , ZPDz. 
im. E. Plater (107 proc.) i PZZPP nr 2 '104 

J(to ma pierwszeństwo? 
proc.). 

Ostatnie meldunki z frontu współzawodnictwa 

PZPB Nr 4 nie chce pozostać w tyle 

ZaJoga nar"'7!ej fab.ry1~! ,;m Emiln Plaibe.r !tezy 
~oo praico•W'ni.Jków, w tym 85 p ro-oorut sLa1I1J0 1w:ią 
ko1bie1ty. BflZiediszJlwJa nóe mamy woa.Je, a w 
ż tobku udafo na..m 51ię Zl&k·warteroiwać zwledwie 
30-oo drdieci . Na więoe,j n'ie ma miejS<Ca. A 
l<r ?Jeba by nam p c•mr'·eśa: ć jeszcz.e prrzyina.jllilllli'e'j 
50-ro . J a,k baird,zoo ten •sibacn rzeczy Jest uct<}żli· 
wy <lila mart.e.k - roib.01Ln'iic i jalk ub11udmilla pracę 
na1~eij fabr,tk~ kia:żdy lai t.wo ZJrozumi·e 

A pirnea:ież megilo by być imaczej. W podwó. 
W z.wiązku ze zbhżającym się Kongresem I plan 34,400.000 kg_ przędzy , od 15 - 30 rzru fab.I')"c-nnyim maijd1Uje s i€ paJ:ac byłego fa­

Zjednoczeni.owym obu Partii Robotniczych grudma br. 142.26() tys. kg, przędzy, co ra- O.ryik,a111Jta Beofilcha, a w n'rn 6 001lroi z ku.c:hn.ią 
:z dnia na dzień zwiększa się łańcuch zo~- zem do końca roku wyaiesle ponad plan i 1ajmuie „prywa1brua 11n'.c'.e•tywa" w ocobiie pilil1!a 
wiązań przedkongresowych. Ze wszystk~ch 176,660 kg. przędzy, Przędzalnia odpadkowa Ko1ni'1e.azk:i z ż.oną CZV'li z có.rką pa'.llla Ben.icha. 
mkładów pracy dzień w dzień napływają - też nie chce pozos lać w tyle i do 15.go Z '1ęć oofabnnkiJII!iekri ma j esziezie iedn.o mi<eszika­
nowe meldunki. Oto ostatni z nich: gruct.n:.a zobowiązała się wykonać 4 tys, kg, I nae dwu-ipoJrojoJWe prrzy 1$1WV1!I1 5ill"l~pie gai1amlbe-

Załoga PZPB nr 4 w Łodzi (ul. Dowborezy- przędzy ponad plan, a do 30-go grudnia br. 1 ryirnym przry ul. Pi;ry tJr.ko!W'Slkt!eii Nir. 23. 
ków 30-34) dla uczczenia Kongresu Zjedn0- 12,060 kg. przędzy Razem WY'Diesie to d.o I By mberllpliieczyć &ię prnerl Urzędem K'W'alte­
czeniowego podjęła zobo_wlązan'ie wykonać końca roku 16.060 kg . przędzy ponad plan. rurniko•wvm (in.~e ma p1~P.<:iei p.nawa do 6-<:iu po­
ponad plain rorzny· tkalnia ~ od 2. 10. br. I wres.zcie wykończaJpi11. - do 15 e:rudnia ko i) p alil Ko1nreCT1k'O ZIWeT'bował sob'e 7Jna.joim­
do 15. 12. br. 3 m :liony metrów tkaniny, a br. zobowiązała sr:ę wykonać 1,250 OOO mtr. ków, i n.a wł~1·iną r E;•k e be'Z rl,?•Cy i!:.ji Kwa1te rumiku 
d-0 3-0 grudnia, to jest do końca roku da tkanin. a do końcn bieżącego roku da po-1 w.•„1°rl lti ,ł kh do t m•ech '!J('llkoi. 
ponad plan 3,5 mil. mtr. tkanin. Przędzalnia nad plan 1,750,00-0 metrów ~anin. ZdiaR"ZJB się cziaisean, ż.e k:itóiryś z tyich loikiaito· 
ilrednioJ>rzędlla do 15 grudn.La eta ponad rów O!Plll6ZC'1ld ~ IWllaW Dilll ~ 

ko na•tychmiaJSt WY•Illru'.idiuJe wbie .iirun.e go loik.a­
tona - byile tyLko rne pójść na rękę ZICIJlOOrzJe 
fa~rycmej. Chcę za:zinam:yć, że ów pain Ko1n.iecz 
ko dio drz;i:Ś dnia ży\V'i n;idz'.oei ę, iil uda mu s.ię 
uzyskać z powrotem fabrykę na swoją włas 
l10ŚĆ. 

Ale to chyba ni1e .powód by 1Dlllćllroid1aij1ne rn:yn 
nuiktl mi aiły go zositil.!Wić na nais'ZV'!Il tereruiie, J.ecrz 
r.aiczej odwrotnie by go jlaJk niaj1prędmej usumąć. 
Zwraoa.\iśmy siię już wi€1l<Jikirobnre clio W6ZJeililcich 
m~żliwvch ozyrun;ków mi«i-rodajnych o pomoc, 
lecz do1tychcra15 be.7•skuteCZ111ie. Może wires.zrie 
oubJ,;oz;rie zab ram i.e n!0.1!'l1 na l<1macli puiaisy ru­
S:I.y tę sp1'a1wę z maTbwe ,.,.o pnnktu . 

Jan Kubiak 
Korespondent fabryczny Fabryki Dz,iewiarskJej 

im. EmiliJ Plater. 
OD REDAKCJI 
Do tvich 6łów rna1<~ego koresipolllldein.ta f<iJbryo& 

„,,.:i,, zb.v1t•eczine dod~w11 ć cokoohNi•ek. Mamy n.a­
~~1•e.1ę . ze s •n ·a·'"' il t•a rz,eczywiśde ru1s.zv z ma1rt· 
wego puin1kt.u. W pa.la.au pofa.bry1k1airndklian wiim.· 
ny maeźć pom.iESzcrenJiie drziiooi robOlbnJiJcrz.e. e 
:..i10 cóirk.a d l'lJieć bWeioo f~ 



atr. 4 

Zaniedbania pr~eszloścl są jeszcze 1'ulą u noql 

01aczego PZPDz. im. T. Duracza nie wykonały planu 
Na konferencji partyjnej dzielnicy Staro­

miejska" przeżyli delegaci tragiczny mo­
ment, "kiedy w dyskusji zabrała głos tow. 
Waszak i głosem pełnym bólu zakomuniko­
wała, że PZPDz. im. T. Duracza nie wyko­
nają planu rocznego. Byliśmy zdumieni. 

DLACZEGO TAK ŻLE? 

Czymprędzej udaliśmy się więc do fabry­
ki,by dowiedzieć się szczegółów tej nie 

przyjemnej sprawy. Dokładnych wyjaśnień 
udzielił nam dyrektor naczelny zakładów, 
tow. Puterman. Wynika z nich, że, niestety, 
tow. Waszak powiedziała prawdę. 

Fabryka była strasznie zaniedbana. Nie jes 
teśmy w stanie odrobić wszystkich zaległo­
ści. Trzeba na to dłuższego okresu czasu. A 
przyczyny? Oto one: 

Do 1-go lipca b. r. fabryka podlegała Zje­
dnoczen~u Przemysłu Dziewiarsko-Pończo­
szniczego. Jako jedna z wielu fabryk tej 
branży nie miała takich możliwości rozro­
stu, jakie ma c>becnie, kiedy podlega Dyrek­
cji Branżowej. Wadliwa gospodarka Zjedno­
CT.enia odbijała się przede wszystkim na za­
opatrzeniu materiałowym. Panował tu kom­
pletny chaos. Jeśli była dzianina, to nie by­
ło odpowiedniego koloru metkalu. Jeśli była 
dzianina i metkal w odpowiednim kolorze. 
to znów nie było ramiączek właściwej bar­
wy i t. d. 
Niewłaściwe rozstawien'e ludzi na oddzia­

łach również w wysokim stopniu hamowało 
rozwój produkcji. Gdy na jednym oddziale 
brakowało rąk roboczych. na innym robot­
nicy chodzili bez roboty. To, co mogło zrobić 
dziesięciu ludzi - robiło dwudziestu. Pla­
nem nikt się oczywiście nie interesował. 

I to wszystko uszło bezkarnie staremu kie­
rownictwu fabryki. Wprawdzie usunięto kil 
ku ludzi, ale ... przeniesiono ich tylko na in­
ne stanowiska. Gdzieś tam kontynuują swo­
ją niezbyt „radosną twórczość"! 
Należy tu postawić pytani~: Co robiła w 

owym czasie organizacja partyjna? Ano, nic. 
Komitet Fabryczny ograniczył się do pisem­
nych raportów pod adresem Komitetu Dz'el­
nicowego, zapominając o swej bezpośredniej 
odpowiedzialności za stan produkcji. 

NOWE PERSPEKTYWY 

Obecnie wiele się zmieniło u Duraczd. Z 
przykrością konstatujemy, że stało s.ę 

to nie za przyczyną organizacji partyjnej, 
która w dalszym ciągu nie czuje się współ­
gospodarzem fabryki. Zmiany na stanowi­
skach kierowniczych spowodowały poprawę 
sytuacji. 

ł1' 

G. I<apińska Zygmunt Kellner Władysława Cza.pliińska 

W zupełności zgadzamy się z towarzyszka- PZPDz. im. T. Duracza mogą stać się ·rze-
mi z cerowalni. Sądzimy, że ogiągną one czyw:ście przodującym zakładem pracy, trze 
swój cel przy pomocy kierownictwa fabryki ba im tylko stworzyć do tego warunki. Zało­
i organizacji pa1·tyjnej. ga niewątpliwie da z siebie wszystko. Gwa-

rantami mogą być tacy, jak: Keller Zy-
DZIE\IVIARNIA WZYWA POMOCY gmunt, trzykrotny zdobywca pierwszej na-

s abym miejscem fabryki wc1ąz jeszcze grody i kilku drugich oraz trzecich, żerom­
jest dziewiarnia. Stare, zużyte maszy- ski Stefan, również kilkakrotnie premiowa­

ny odstraszają robotników. Można by temu ny, Kopańska Genowefa, C:raplińska Włady­
zaradzić, gdyby fabryka otrzymała zezwole- sława, Wiśniewska Maria, Skąpska Heliodo­
nie na kupno urządzedl dla warsztatów me- ra, Kunikowska Zofia, Rzeźniczak Leokadia 
chanicznych. Szczególnie potrzebna jest to- - odznaczona Krzyżem Zasługi, Jagodziński 
karnia. O nia przede wszystkim walczy dy- Antoni - wynalazca pomysłowego telefonu 
rekcja. Niechże Dyrekcja Branżowa znaj- wewnętrznego i wielu innych. 
dzie fundusze na kupno jej. Wrócą się one w Jesteśmy pewni, że w przyszłym roku za­
krótkim czasie. w postaci odremontowanych kłady im. T. Duracza wykorzystają wszyst­
własnymi siłam i. a więc znacznie taniej, ma kie swe mośliwości i wybiją się na czołowe 
szyn dziewiarskich i zwiększonej produkcji miejsce wśród fabryk tej branży. 
oddziału. S. Klimczak 

~ - -- I 
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Przedkongresowe zobowiązania dotrzymane . ' 
W dniu 1 grudn ' a 1948 r. ZO$taJa :zakoń-1 

ezona budowa linii wysokiego napiP,Cla 
- t ' ~ - · •" 1 1 ,· Brużyca _ 1 

Ukończenie tej lini_: było planowane na 24 
grudnia . W dniu 2. 11. 1948 r. kierownictwo 
techniczne budowy wraz z monteraani, po­
wzięło uchwale. aby ukończyć budowę i od 
dać pod napięc'.e przed Kongresem Zjedno­
czeniowym, tj w dniu 7 grudnia 1948 r. 

Aby zobowią7ame wykonać, monterzy 
zwię!u?.yli swój w~·Sliłek, pracując w tere­
nie bez przerwy, Równocześnie pracownicy 

1rmy-słorwi przyszli . im z pomocą, pracując 
Iieycz.nie w niedzdelę, w d.ruu 14 listopada 
1948 r. przy budowie linii. Wysiłek wmyst-
kich spraw:ł, że liintia 1 • 

1 r I 
napow.ietrznyn:-i 30/15 

. • _ ~. .. zos.1:ały ukońĆzone 
i r-Oddatie próbom w dniu 1 grudnia 1946 r. 
- zatem zobowi'ąza.nfe przedkongr_esowe zo­
stało wypełnione. 
Ukończenńe budowy tej Ji.n'.i o długości 27 

km. daje możliwości rozwojowe miastu Pod­
d~bicom, oraz stwarza punkty wyjściowe 
d!a, elektryfikacji wSti, które dotąd były od­
ległe od sieci elektrycznej, 

Nr 33Z 

H' tę i z poa11rotena 
- . ....ww 

Korek obrazy 
Co prawda., tekst „przysłow!owy'' brzmi: 

kamieA cbrazy, ale w tym wy;>a.dku chodzi o 
korek. 

Nawet może nie tyle o korek, co o 'bu­
telk9. Butelkf· wódki, która od dnia 29 b. m. 
raptownie zyskala. „na wartości••, bo znacz­
nie podrożała.. 

Ob. ob. pijacy są, naturalnie, na to po­
sunięcie naszego P. M. E-u ba.rdzo obrażeni. 
Odgrażają się nawet podobno, !e o wiele 
mniej alkoholu b~dą. „konsumowali". O to 

I 
właśnie chodzi. :ł:eby wszystkich pijaków 
„obrazić' •. 
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Odsłonięcie tablicy pamiqtkowej 
K.oan:rtet OrgainCz,acyjny :prrziy ~ Zwi41Z 

ku Za wodow.ego Sk.air boiwców w Łodzi llJalW!ila. 
damia rodziny poległych w walce i za­
mordowanych przez okupanta hitlerowskięgo 
p~i.ilców sikJairOOwycll z teren.u ł.ooazli i wo· 
jewód:zitw.a łódzikriego, że OO'Ja 5 grudma 48 r-. 
o goidiz. 9-ej •ratoo., odlbęd:z:ie ISlię ~ gmaic.h.u ](l;by 
S.kiairbowej w I:.odzri ul.. Kośelru.s'Zlld 83 oos.11onię­
cie iaobbiq pamią1llrowej lou czJO! poległycli ło· 
WM17:yszy. 

Na ~y:s.IAJŚć Za.rzą,d Okrręgoiwy ~7J!! 
•ur -- -· ,.., =l-olllków rod'Zi.n p<>1le9łych. 

Z Ligi Kobiet 
Wydział Kulturalno-Oświatowy Ligi Ko.. 

biet podaje do wiadomości, że w każdą so­
botę o godz. 18 organ!,zuje w1ecwry dysku­
syjne, na które zaprasza członk.i:nie , sympa. 
tyC"Zki i sympatyków L. K . 

W sobotę, dnia 4 grud.na br. ob. Obu­
chowska-Pysiowa wygłosi referat p. t. „Zna­
cumie Zjednoczerui :i Part.:i." 

-o-
ODCZYT 

Zaarząd ZW'iąz.ku Z-aiw. PiJ:a,c:. S·arm. T6'1"l. i Inst. 
U:i:yit. Pub!. rw P~e - Odcbi.•atł I w Łodmi. m. 
wh.lldaim.:iia., ii: w dmLu 5 g.rudmliJa br. gm:hi. 1044 
od~y>t (diJ.a wszy51:Jk;JC.h) pt „PolW'.Sltlam.iie ii ro0WÓ'j 

będrz:!e ei: ę z-eb:rainie praooWlllLJków Wydz'.iału 
Plantacji, na którym wygłosi odczyt pt. „52.6 
J.ait romwoju m. Łodrzi" - mgr. R. KaJClJIIlairek 
- kustosz Archiwum Miejskiega. 

OJ}OO!ltOść oborwi ąZ1loo1W1a. 

W dJniu 4 gru<lnóa br. o goodlz.. 1a~taj w J,o. 
.kiaJlu 'ZlW'ią'llkowyan, ul. Wó1lcziańs:kia 5· wygłooi 
c.q,czyit. (dla„ws"ZysrtJkóc.h) p.t. Po'W'Sltam.i.e d Jl101Z1Wój 
mamks11Z1mu - mg·r. E. Sentiiow Ku'l1altuir OSŁ. 

Po odczycie ko11JCert. Wstey bezp1artmy. 
Przede wszystkim rozstawiono odpowied­

nio ludzi i zainteresowano ich planem. Na 
każdej sali wisi tablica, na której zaznaczo­
na jest produkcja ubiegłego dnia. Ze nie wi 
si ona tylko od parady - przekonaliśmy się 
w rozmowie z robotnikami. 

·Robotnicy ulepszają swe narzędzia pracy 
Kiero'\rvca-mechanik zbudował udoskonalony kompresor Wydatnie poprawiła się jakość produkcji. 

Specjalnie przysłane brakarki CTB, a więc 
„sędziowie", zupełnie obiektywni, stwier­
dzają: 

- Jakość podniosła się znacznie - mówi 
tow. Marczewska Jadwiga - do osiemdzie­
sięciu procent primy wyrabiają obecnie. 

Na odcinku uruchomienia nieczynnych 
maszyn też należy zanotować znaczną po­
prawę. Na sali maszyn wdl'kowych panowa­
ła do niedawna d;za. Drogocenne maszyny 
pokrywała rdza. Szły tylko trzy. Obecnie 
idzie 15. 

- Co się dziwić - zwierza nam się tow. 
Sendek Aniela - dyrektorzy byli gośćmi na 
sali. A tacy ważni, że do nich nie przystępuj. 
Teraz, to co innego. I naczelny, i technicz­
ny, ciągle są na sali - w gabinecie nie moż­
na ich nigdy zastać. 

Z innego punktu widzenia ocenia popra­
wę tow. Klimczak Władysława z cerowalni. 

- Na naszej sali było tak zimno, że palce 
drętwiały. Zrobiono nam centralne ogrzewa­
nie i siedzimy tu teraz jak u Pana Boga za 
piecem. Obiadu . czasami nie można było 
przełknąć, a teraz smacznie gotują. Z przy­
jemnościu człowiek zje swoją porcję. 

NIE HAMOWAC WSPOŁZAWODNICTWA 

W Wydziale Samochodowym Centrali Tek 
stylnej jeden z pracowników Modrzycki Mi­
chał, kierowca - mechanik wykonał poważ­
ną pracę. Ze starych części zużytych ma­
szyn i samochodów zbudował ulepszony kom 
presor. 

Tow. Modrzyckiego zastajemy przy pracy 
w kombinezonie, uwalanym smarami i 
oliwą. 

- Opowiedzcie nam coś, towarzyszu o 
swym ulepszeniu - prosimy. 
Było to tak: Na zebraniach naszego koła 

PPR, towarzysze uskarżali się na brak kom­
presora do pompowania opon. Stary kompre 
sor jest już zużyty i na napompowanie jed­
nej opony potrzeba było trzech do pięciu mi­
nut. A nowego nie można nigdzie dostać. Pod 

jąłem się więc wybudowania kompresora. Tn 
znów wyłoniła się trudność, gdyż brakowało 
mi do niego części. Korzystałem więc ze sta­
rych części z zużytych maszyn, które miały 
pójść na złom, wyszukiwałem je w niezdat­
nych do użytku silnikach samochodowych -
i jakoś udało mi się go zb\ldować - tu tow. 
Modrzycki z dumą pokazuje swe dzieło. 

- Jak długo pracowaliście nad tym kom­
presorem? 

- Około pięciu tygodni, gdyż miałem trud 
ności z dobieraniem części. Gdybym miał 
wszystkie części, praca nie trwałaby dłużej. 
niż dwa tygodnie. Muszę też podkreślić, że 
Rada Zakładowa oraz nai:za dyrekcja szły 
mi na rękę i okazywały daleko idącą pomoc. 
Mój kompresor jest, rzec można, unowocze-

dzielnie Załoga fabryki d. Kunert • pracuJe 
Nasz korespondent fabryczny donosi, że w 

fabryce d. Kunert zgodnie z zobowiązaniem 
załogi wykonania rocznego planu produkcji 
do dnia 30. 11. 1948 r„ plan roczny wykona­
ny został przedterminowo w dniu 29. 11. b. r: 
- godz. 13-ta. Niezależnie od ·powyższego ko 
la party,Jne na wspólnym zebraniu dnia 2-go 
b. m. postanowiły w celu uczczenia Swięta 

Zjednoczenia Partii Kla.sy Robotniczej wyko 
nać ponad plan: do dnia 15. 12. b. r. 13.000 
'Sztuk wyrobów trykotowych a do dnia 31. l'?. 
b. r. wykonać plan roczny w 110 proc. czyli 
wyprodukować dodatkowo 23.000 sztuk wy­
robów trykotowych na ogólna wlłrto!<ć 5 mi­
lionów złotych. 

O jedno ma tylko pretensję tow. Klimczak 

i jej współpracowniczki: p ł k• R d• dl d I t' K 
- Jest nas tu dzieWi!;Ć kobiet. Chcemy o s te a IO - a e ega ow na ongres 

przystąpić do współzawodnictwa pracy, a nie 
pozwalają nam. Powiadają, że nas jest ~~ Polskie Radio urzą?za w nied:tle~ę, dll!ia ,~ • zostali delegaci i prwdownicy czynu przed 
mało. Nie uznaję takiego argumentu. Jesh grudnia o godz, 12-eJ w salt F1lha rmon.1 •kongresowego, 
chcemy podwyższyć ilość i jakość produkcji , Miejskiej (Narut0'Wicza 20) W:ieJ.lti Ko~cert W programie: Moniuszko w wykonaniu 
to przecież należałoby poprzeć naszą inicja- dla Delegatów na Kongres Ziednocze!lllow:i: orkiestry Filharomn'. i Miejskiej pod batutą 
tywę. Partii Robotniczych. Na koncert zaproszen• prof. 'Władysława Raczkowskiego, soliści: 

~~------------------------------------~ Maria hnk~~cz. hd~ga ~~~a i E~ 
Cz11telnicq pl.szą 

Pan Puzder po raz drugi 
S"WJOO!Wny ObywaiteJu Recliaikwrrre! 

My, llllirżeij :po.ctip~ loikiaito;my ~u PJ.TDY ul. 
Ma.~ 24., w.'..eidwąc o tym, .]lalk s'lwbeaz.­
ne bywają ómiteripe·LaJClje czyt!.e.11n!:lk6w, Ziamiie6'Z-
0Zlalt1ie w Wam:yrm. ;p1śunite, UJllIZl0jmie ;p.ro1s'.lmy o 
poa!lllSIZl€llle IDJa ła.maiah „Gl:oiSu" i iIIJalSmej 5;p<M­
rwy !ZIW'łalsrzc1Ja. że oho<dl'Li truaan: o tego SJam~o 
p. ,Pu.ooera., o iktó.ry1!ll. lkńiedyiŚ już p:SaJJi.iŚcie. 

Dwa 1aJlia temu -z.ootaWiiśm y ;pm.es'ectliemrl rz ud. 
Loikiarto~ej 3 do domu prrzy ul. MailCZJe1W1S1..\.1e­
go 24., ik.tfuego w~ilellem je.sit 'W'łaJŚirui.e p. 
Pu.zideir. PomflE!!WlaŻ dios1Jailliśm.y 00icja!llJ1y ipr:zy­
ózilatł, p. Puul€<r lll1ile mógł od OOJS żądać pie­
nfęctzy rzia m'iies'ZlklaJnliJa. a 'Wtid'ocz.mńe dll~go tra.k 
tuje \lllais od ;pcczątku talk, jailqby~my w ogóle 
n;ie byu.1i h1dźmi. Niie mamy :zru.pemne komó;rek 
n.a węgtiJel, OID. rnaiŚ ma OCh 5, ff>Od.qzJi!Js ~y my 
tn1ymamy węg;eil na 61\Jrychu. N ie możemy k,o­
mysLać 'l pr<11brui, gdyż 0111 balDl trrLyma :k.1ro1iik.i . 
Og;r.cdzH po<l!wó.nz,e płoitem, a!le nie Z100h~ł bra­
my wja.roOIW'E!lj taik, że jeżę.li 64).rOIWad::zJamy wi::-

g.'.el, musiinn y go nOO. ć wliaiderrk·aan.i z ulicy. 
Na w~lk.iie narszie prośby 01trxymujemy od­

pc·wi0Cl.ź - zl>u.duj.a'.e 00>bie 6'almi - po1pairtą 
wymyślainri.cm. N iie choemy pr:zytaioreć silów, 
jak.irch używa w &boswrnk.u do n.ais, aile dosziło 
do tego, :ile po pmsitu· boimy &ię wy.chodaić nia 
podwórze. Ki1Lka dJnti temu pohiq lwbiietę 2lCł to, 
że z.a pol7.lWole.111em m.it1.'oj.am1ta uprnąbnęla sobi-e 
krcmóor:kę ii chciaila ją 7la ,jąć. 

Oby>Wiait::<lu RediaikiLo!rrŁel MaJIIJ.y <lru.żo dolwo­
dów oo to, że jest to aziłowiiek ni'e t·.1lk.o 2Jły, 
aJle 4 tn.leu;orowy. Miil:icJ'a porwilllJllia się zańinlte­
r.e.soiwać choćby smoJą, któria sit.oli. oo jego po· 
sei51ji. My wi€'1Ily, że prOC"Uje w Zair:z.ąd'lliie Mie•j­
s'.k;:nn przy reperac jj dJJChów, a staJIIJ.tąd U:lkomu 
11Ja 'W'laismość iSllilo.Jy l!lf:•e dają. 

Jaik uklrOOić j-ego włiadzę ood nami i Zllll.Usić 
g{l, żeby m:eoo więooj Li1C1Lyl &ię z lokaiboo'ami? 

Podp '.i:.airn~ : Loikaito1r:zy domu przy ul 
MalmewsJdiego 24. 

ward ·Szynkarski 
Wiersze rewolucyjrn~ recytuje Adam Wa-

7.y'k. Słowo wstępne słowo wiążące: Igor 
Sikirycki, 
Początek koncertu punktualnie o gooz. 

12-ej, 

Inteligencja techniczna włqcta się 
do współzawodnictwa pracv 

Pracownicy Biura Budowy Zakładów 

Włókienhiczych i Biura Projektowania 
Przeinysłu Włókienniczego na ogólnym 
zebraniu rozumieją.c i doeenia,ią,c 

znaczenie lfonA"resu Z~ednoczeniowego 

PPR i PPS - zgłaszają. sw3 itotowość do 
wzmożo:r>" O:O wysiłku i. przystą.pienia. do 
Wyścign Pracy - posta11owia,ją, polepszyć 
d:vscypli- ~ ~r:ir•v i pl'Że<:t-rze?.'\Ć Ś'liśle nunk 
tunl1'\0Ś<·i. l"' 11faialv i Oddzi:>~v nM1vstenu­
.ią do nrz~ ·lterminowego wykończenia po­
szczególnych prac, skracając przeciętnie o 
25 do 30 proc. terntjny projektowane. 

śniony. Jedną oponę pompuję w ciągu kil­
kunastu sekund i jest zabezpieczony przed 
wypadkiem. Wytrzymuje ciśnienie do 15 
atmosfer - w razie większego ciśnienia me­
chanicznie otwiera się bezpiecznik, tak, że 
nie ma mowy o wypadku. 

- Ile kosztowało wybudowanie tego kom 
presora? - pytamy. 

- E, kosztów to tam nie było żadnych. 
Przecież te stare części nic nie kosztowały 
- odpowiada tow. ModrzyckL - Teraz my 
ślę jeszcze o nowych ulepszeniach, ale na ra · 
zie to jest moja tajemnica zawodowa. Muslę 
to j<:!szcze uzgodnić z dyrekcją i Radą Za­
ldadową. 

Tow. Modrzycki jest skromny i nie chwali 
się swymi osiągnięciami. Jednak jego praca 
mówi więcej, niż wszystkie słowa pochwały. 
Życzymy mu dalszych owocnych osiągnięć 
w zamierzonych ulepszeniach. Oby jak naj­
większa ilość pracowników poszła jego śla­
dami na własnych odcinkach pracy. 

· Sylwina Wąsak6wna 

Czyn przedkongresowy harcerzy· 
RADIOFONIZACJA 

l'.llESZXAI'i UOBOTNICZYCH, SWJETLIC 
I WSI 

Podjęcie prac zbiorowych ośrodków pro­
dukcyjnych na terenie całego kraju celem 
uczczenia faktu połączenia się dwu partii ro­
botniczych PPR i PPS znalazło głęboki od­
dźwięk w szeregach harcerskich. Szereg jed 
nostek harcersk;ich poszło śladem starszych. 

Do Komendy Chorągwi Harcerzy w Łodzi 
napłynęły meldunki o podjęciu prac w ra. 
mach ;,Czynu Przedkongresowego" przez 7 
Hufców Łódzkich, Hufiec w Łęczycy i Hufiec 
w Pabianicach. Za tymi, pójdą bez wątpienia · 
dalsze hufce Chorągwi Łódzkiej. 

Hufce Łód7.kle jako swój Czyn Przedkon­
gresowy podjęły radiofonizację wsi i świe­
tlic robotniczych. Hufiec Pabianice radiofoni 
zuje 10 mieszkań robotniczych. Hufiec Łeczy­
ca przejmuje pod swój zarząd i opiekę świe­
tlice dla dzieci. robotniczych. 

Młodzież instruktorska drużynv harcer­
skiej „Radiofonia" przy Liceum Przemysło­
wym w Łodzi, przeprowadziła radiofoniza­
cję bursy pocztowców. 

Nowa wytwórnf~ ob,qwia 
na Dolnym Slqsku 

w. ciągu bieżącego kwartału urucho!Iłi Dy­
re.kcJa Przemysłu Miejscowego na terenie po­
wiatu wałbrzy5Jtiego dużq wytwórnię obuwia. 
Do uru.chomienia tej wytwórni wszystko jest 
przygotowane, a pozostaje jedynie wy bór je­
~nego. 'l pr~P;>nowanych obiektów nadającego 
5tę na1bardz1e1 do tego celu i odpowiadające· 
go wymogom aktywizacji ludności miejsco­
wej. 
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· I d k robotnik w cukrowni Leśmierza, młody, lec:a 

D'elegqci• WOJ•ewo· 'dzt~a o' z· ,·ego zasłużony aktywista, &ekreta~z Komitetu 
Gminne!'!o. wybrany w Wielu.mu. 

Tow. Marian Kułińsk~ - robotn.:k, czł<M?-ek 

Z d KZM i KPP obecn ie dyrektor fdbryki Wila· Kongres je noczeniowy ':.~w Tom~wwio, wyb,any w To:=· na 
d N rod · Tow S~anisla'"' Spurek - nauczyc , u-Tow Czesław Dorna.gała - syn chłopa ma- przewodniczący ~minnej Ra Y a oweJ, , ezestn!k walk partyzanckich, obecnie inspek· 

lorolnego z Bogumiłowic, pow. radoms2cz.ań- wybrany w ~utrue. . tor ~z.l\:olny i członek egzekutywy Kom:tetu 
skiego, członek KPP i orgamzato~ .s~eregu Tow. Fl'anciszka Michałowska - przedw0- p ~ t „

0 
w Radomsku wybrany w 

wiejskich komórek partyjnych, WJę7len Be- jenna działaczka lewicowka, sy?1pa~yk .KPP, R~:~~-:~0 • 

rezy Kartuskiej, żołnierz 1-szej Arm:i Wf?, prześl.adowana podczas o upacJI, o .ecn~e u- Taw n:azlmierz Burzyński - urzędnik, 
instruktor Wydz, Personalnego KC PPR, .o- rzędn1czka PI{_P. członek egzekutyv.J'.„ kr1m,. brał u.dział w Reformie Rolnej, w Re~eren­
becnie pierwszy sekretarz Kom1tetu WoJe- tetu kutn'?ws.k1ego, . wybrana. w Kutm •. : ~ dum . w wyborach jako aktywny dvałacz 
wódzkiego w LodZJ, wybrariy w Radomsku. Tow Zbigniew .l\'l:lcha.łowtk~ - z.n.n ny dz,a. t" i Ob . starosta pćotrkows '.ti i cz!o-

To,v Roman Bukowski - działacz KPP na !acz Polskiej Partii Robotnic.zej, .sekretarz . 00;_ il. ~c~ie Komitetu Powiatowego, 
tereni~ wiejsk'.m korespondent ~i5m. le"."'i- komitetu w Radomsku. obecnie 1-szy sekre-,· ne 'h eqze u ~f 1<: ·e 
cowych. więzień sanacii, więzień memieclnch tarz Komitetu Miejsk:ego, wybrany w Piotr- ,_ .. _Ą_,, „w.;;....;..;.;,;0;.:.r;,.;;,;ow~,;,;1 ;;;,·--------­
obozów koncentracyjnych, były sekret_arz kowie. Tow. Michałowski jest syne!'Il tow. Fran ' 
Komitetu Pmviat<'wego w Raw:e Maww1ec- ciszki Michałowskiej 1 jest to bardzo piękny i 
kiej, obecnie ·kierownik Wydz:iału Rol:nego rzadk zbieg okoliczności, żl? zarówno matka 
KW PPR. jak i syn zostali obdarzeni zaufaniem to-

Tow Władysław Bożyckl - tkacz łódzki, ~arzyS'ly i obo:e wybrano de!egatami n;i 
W dniach od 17-go do ~-go listop.a<la br, 

odcyły się konferencje powiatowe i miejskie 
Polskiej Partii Robotniczej na terente wo­
jewódi;twa łódzkiego, Na konferen{:jach tych 
wybrani zostali nasitępujacy delegaci na 
Kongres Zjed:noczeniowy PPR j \PPS, 

Tow. Stefan Wierblowski, członek KC PP~. 
były ambasador Polsk;i w Pradze, obecnie 
generalny sekTetarz Ministerstwa Spraw Za 
gran'.cznych. Zna..-1y przedwojenny dis1c:.łacz 
KPP. Tow. Wierbłowsk~ego wybrano n.a Kon 
!erencji w Tomaszewie, 

b. czł~nek PPS-Lewicy, cxl wyzwolenia - Kongres. 
aktywista PPR k.erownik Wydziału Perso- Tow. Jan Pawłowsld . robotnik, 1-szy 
nal1I1ego KW PPR, wybrany w Skierniewi- sekretarz Komitetii Pow:atowego w ~sku. 
cach Tow. Zygmunt Pawłowski - przedwo1enny 

To'.w. Kazimlel"l Przybył.StaJski - działacz I działacz robotnicz?', od. 1942 w PPR, pa7ty­
KPP, długo'etni więzień sanacji. Pod<:zas n- ~ant AL, po ukonczemu Szkoły Party1,nel 
kupac.ii działacz konspi·racyjny PPR, pl"Ze- 1est sekretarzem Komitetu PPR w Lęcz:ycy, 

Tow Adam Dolhuki - hutnik hut szkla- Tow. Stefan Kamiński 
ny::h ~ Piotrkow:e. działacz rewolucyjny, Tkacz. Ojciec: tkacz. Matka: tkaczka. TrzeJ 
obecnie członek KC PPR 1 kierownik Wy- bracia: tkacz ·~. Tylko jeden z braci jest slu-działu Zawodowego KC PPR, wybrany w sarzem, a jeden pracownikiem spółd~ie~i. A 
Piotrkowie. wszyscy _ pracują w rodzinnym m12ście, w 

Tow, Anna Sztok - z zawodu nauczyciel- Pabianicach. w roku 1915 miał 4 lata, a ojca 
kei, dz.iałaczka KPP wi~zi'.eń Forccn•1 l R"- posłali na wojnę. Była nędza, przez dwa la-
wicza, oficer 1-szej Armii uczestn iczka walk ta _ ochronka, nawet - nie, to nie wstyd 
party~anckkh z lasów .Tanowskieh, oficer 

0 
tym dziś opowiadać _ chodzenie po prośbie. 

2-ej Armii. po wyzwoleniu pracowała w Banasiak Stan!slaw Kołodziejczyk B;oni slaw Prajs Jerzy Wrócił ojciec z wojska - więc była szkoła. 
Komitecie Wojewódz~im w Lodzi, obecnie Aż do r„ 1926 _ 7 oddziałów. Kończy ją z 
pracuje w Wydziale Oświaty 1 Kult'..lry KC wodniczący konspiracyjnej Wars:r.awskiej Ra wybrany w Łęczycy, dobrym wynikiem, wstępuje do ~zkoły Rze-PPR. dy Narodowe]·. od 1945 r. - kierownik Wy- Tow Marian Gutowski członek KZM, k . b t 

• t k ' 1 mieślniczej. A ponieważ nie wy azu1e z Y • Tow. Tadeusz Dani.szewski - ma.ny d1l'a- działu Propagandy KW PPR - wybrany w aktywny działaci PPR w ku n-0ws :m, .szy k . 
1
. „ 

1 ł~cz KPP prz<>d "'OJ·:ną. h1's+ •. ,ry1,r ruchu ro- Wiehmiu. sekretarz Komitetu w Łowiczu, wybrany w niego zainteresowania le cjami re ign, w ęc „ -- n „ V ' ksiądz powiada: bolszewik. I wkrótce jest po bo'niczego w Polsce, dyrektor szkoły par- Tow. Witold S1enklew1cz - przed wojną Łowiczu . za szkołą i „w praktyce u ojca" na przewle-
tyjnej p•zy KC PPR. działacz związkowy, podczas okupacji kiero- Tow. Wacław Dryzner - C?.łonek KZM, kacza. 

Tc:w. P~zczółkowski' Edmund działacz wał grupami partyzanckimi na Wileńszczy- i KPP, 1-szy sekertarz Komitetu Pow atowego - Poznałem życie i walkę robotnika. Po~ 
' · d d · bo'o ymi po powi'atu łódzkiego, wY. brany w Lodzi. . KPP, oficer l-sze1· Armii ucze~,tnik bitwy zme, 0 znaczony or erami J w . • znałem dwie strony: za panem i przeciw pa-. · ł W d · I Zagranicznym Tow StanisJa'w IiuMa - działacz KZM. pod Len•no. zastępca dowódcy 2 tej Armi1, woime pracowa w Y zi.a e • nu 

dz: ałacz spółdzie!czy, obecnie prt'zes Cent ra- KC PPR. obecnie 2-gi sekretarz Komitetu w.eloletni Więzień, podczas wojny - żołnierz Robotnicy - KPP-owcy byli „przeciw pa-
}i Ro·in•czej Gminnych S'.'.lółdzielń Samopo- Wojewódzkiego. w LodZi, poseł na Sejm - batalionu spadochronowego {1-;zej Armii nu" ti którzy organizowali strajk powszech-
moc Chłopska, poseł na Sejm wybrany w Zgierzu. Polskiej), aresztowany przez Niemców w ny 'w Pabianicach w r. 193:1 byli równiez 

I To Zcfia Staro1 'yi1ska nau~7ycielka chwili wykonywania zadanin bojowego n_a prze„1·w p,3 nu. Stefan Kamiński także. I dla-Tow. Roman Werfel - dzia!acz KPP, by- w .. · n •• · - -. ·~~ _, t I h w· · · b . .r.. 1 one nt·acy1 ~ t k t tk AL C-łonek egz- Y ac wroga, ięnen ° 0 7.AJw { e ' · - tego właśn1·e w 1933 r. był delegatem załogi ły redaktor naczeln.Y ,, Giosu Ludu", dyrektor ucze.s n .cz a par yzan 1 • - , . c- k t K 't t p 
k t Kw PPR k ta Z Zarząd li WoJe nych. obecnie 1-;,.zy se re arz orni e u 0 • fabryczncJ·. Az' do wybuchu wo1'ny. Wydawnictwa ,,Książka" - ,,w;edza" - wy- u. YWY. · se re r . . . . - M · k' · b 

d k S ł Ob t 1 ki Lg K wistowego w Rawie azowiec l€J, wy rany w roku 1940 styka s1·ę na torfowisku pod bffny w Kutme w.o z 1ego po eczno-. ywa e s ei I 1 o-
Tow. Czesla.w Nowińskl _ dzialacz gospo b1et, wybrana w Pabian. cach. w Rawie. Bremą z komunistami rosyjskimi, którzy opo 

Tow. S!anidaw Jędnefozak - członek Kla wiadai·ą mu 0 tym, J'ak się buduje socja. lizm darczy, znany naukowiec, wybrany w Koń- Tow. S anisław Olczak - robotnik, cz~o- sowych Związków Zawodowych przed woj11ą, w ZSRR i 1'ak napaść niemiecka chwilowo skic:1 nek KPP, od wyzwolenia - aktywny dzrn- · 1 w · ' d k. · PPR '-. pracown·k Szko Y oiewo z l€J · •) ,p;:. zatrzymała budowę. Tow. l'llarian potapczuk - znany chlopom !acz w łęczyckim, obecnie 1-szy sekretarz kr t K ·t t s· d 
nie 1-ny se e arz orni e u w iera ?.u. Jak wygramy wojnę to i w Polsce będzie-WOJ·ewództwa łódzkiego działacz Sa'T!OO, 'llUO- Kom]tetu Powiatowego w Brzezinach. wybra b s· d 
wy ranv w 1era zu. my budować socjalizm - myśli Stefan Ka-cowy, ma1·or Wo1'ska Polsk:e0,o, były pełno- ny w Brzezinach. T „ , ł st i· k ł nek KZl\" l „ ow, •• al' aw as a - cz o "" miński. 

mocnik do sp1·a.., Reformy Rolnej, wi-::epre- Tow. Irena Ró:lvr.ka pracown~ca spół- KPP, d2iałacz konspiracyjny PPR, Po uknń- Wygraliśmy. Armia Radziecka wyzw?,lil3 
zes Zarzą<lu Wo ,ewódzkiego ZSCh w ł,odzi, dzielni gminnej w Brzezinach, sekretarz Ko czeniu Szkoły Partyjnej 1-sz:v sekretarz Ko- nasz kraj. 30 maja 1945 r. tow. Kammsk1 
członek egzekutywy KWPPR, oOS<:!ł ri;i Sejm. mitetu Gminnego PPR w Białej, wybrana w rnitetu Miejskiego w Ozorkow'.e. jest już znów w Pabianicach. „Nie ma co do 

Tow. Zenon ltryński - członek KPP, Włę Brzezinacł>. · Tow. Ka~ński - tkacz - C7łonek KPP gP,by wlożyć, nie ma co do garnka wstawić", zień polityczny za czasów sanac~1. al•t.vw'.- Tow. Mikołaj stańczyk - robotnik-meta o po ukońf'zeniu Technikum w Bytomiu pra- a1e PPR zaoowiada budowę lepszego jutra w 
sta Związku Patr'.otów l'o]{)k.ich w ZSRR. W:ec, dzia!aC2 KPP, partyzant AL, 1-szy ·cuje w KWPPR w Lod7i. Od ro'<u - 1-SW Polsce. W czerwcu jest już jej członkiem, w 
naczelnik Wydziału Spolecu10-P0,itycznego sekretarz Komitetu w Końskich, wybrany sekre-tarz Komitetu Fabrycl!Ilego PZPB w lipcu uczy się w Szkole Wojewódzkiej PPR,' 
w Urzędzie Wojewódzkim w Lodzi, wybra- w Końskich. · Pabianicach. potem pracuie w starym fac'1u - jako prze-
ny ·w Łęczycy, Tow. Stanisław Barański - robotnuc, syni Tow Franciszka R,Yblńs!~.'\ - córka i io- wlekacz w PZPB w Pabian;cach, po tym kon 

Tow. Jan Morawski - długoletni działacz patyk KZM, aktyw~sta K l'lsowych Związków na gó~ni.ka, wie '.oletnia dzi ałaczka rewolu- czy - skierowan:v przez Partię - Techni­
i więzień politycmy, organizator konspira- Zawcxlowych rObCltnik Zjednoczonych Fa- c:vjna wśród górn .ków polskich we Francji cum w Bytomiu. Ale tow. Popiel z K. C. kie; 
cyjnej PPR w Pabianicach, przewQdniczący bryk Metalowych w Końskich, wybrany w oraz w KPP i KZM w Polsce. Od roku 1942 ruje go do pracy politycznej: jest zatym in4 
Kom'sji Koniroli Partyjnej w KW PPR w Końskch w PPR, mąż zginął w Mauthausen. Obecnie struktorem.' a nastepnie zastępcą kierownika Łodzi, wybrany w Opocznie, Tow. Zof'a MarC".:akowa - działaczka KPP pracuje w h11c:ip „Hortensja w P.ot rkowie Wydziału Przemysłowego Komitetu Woje-

Tow. Felicja Rosow1tka - działaczka KPP obecnie referent społeczno-polityczny w Sta- wvbra.na w Piotrkowie. wódzkicgo w Lodzi. Towarzysze z Pabianic 
porucznik Yło~ska 'Polskiego, ranna w b '. twie rostwie, wybrana w Koński<'h. Tow Stanisław Adam~ ki ·-'- dzia łacz KPP , żądali jego powrotu do pracy na mi!,,;scu. 
przy forsowąniu Wisły pcxl Warszawą, o::!zn::i Tow. Jan Jóźwiak - robutn:k rolny, działacz żołnierz arm'' polsk1e.1 na zachodzie, l·szy r włnśnie minął rok, jak ~osfflł r - · ~ reta­
czona Krzyżem Walecznych i szeregiem in. rewolucyjny nc terenie w'ejskim. więzień sekretarz w Zduńskiej Woli, wybrany w rzem Komitetu Fabrvcznego w F.· .i icach, 
nych odznac1e!'J. bojowych, obecnie zastępca ~an<=1cji, poJczas okupacji - działacz kon- Zduń~kiej Woli.. . .. I i jest nim po dzień dzisiejs:z:v. 
kierownika Wydziału Personalnego KW PPR. spiraryjnej PPR. obernie wzorowy gospOddrz Tow Banasiak - syn wyrobników w1eJ- _ Jakie były najw;iżni<>.iS?E' . · · w\nięcia 
wyb::-pnq "'t'7ez Piotrków - pow'.at. na otrzymanej z Reformy Rolnej dzialce ~ k1rh od roku 1933 - członPk KPP, obecnie or,crnnizac.

1
·
1
· party.i'nej· w okres. i ~ \ · ra • 

_ __ ..., . 1 s1y sekretarz Komitetu Miejsk 'ego PPR cyi ' '· .. neJ p • 

~""'•o.• Jan Jo' z" 11!9 ~ a'l\o. ~'1J' a"'ek•• w Zgierz•!. - Demokraty1acia kadr. W' lq robotników 
& ~'-V• wł • "' li l „ a. Tow Pra:s Jerzy przod.)wn1k prac} zostało wysunir,tyc-h na maj!'lrow. kilku maj-

- ., i '.,warzysze! W latach ucisku reżimu natowa i w 1934 roku ,,prowodyr i buntow- w PZPW nr 30. odzn ar.zony Brąwwym Krzy. strów r.a kierowników. Przyc?yniło się to do 
sanacy?nego reprezentowaliśm~ g?dnie rucn I nik" robotników rolnych zostaje aresztowa- ŻPm Zasługi Obec'.l ie p:·zewodniczc; c~ wzrostu autorytf'tu Partii w klasie robotni­
robotmczy, prowadząc z podziemia walkę z ny. Trzy latfl w murach więziennych mocno R»d.v Zakł:łdo""e! tejże fabryki czei i prz:vczyniło się do lepszej współpracy 
faszyzmem j kapitalizmem. Dumnie nosiliś- zahartowały Jóźwiaka i umocniły na dals'7'.ą Tow. Feł1 !ts Wolny - działtl:!7 chłopski załogi z kierównic-twem f lepszej pracy kle-
my wówczas głowy. walkę. w 1937 roku wraca z dorobkiem no- c~ łClnek KPP. WÓJt gm·ny w pvw rawskim rownictwa fabr~· ki. 

Dumny jestem i' dziś, dziękując Wam za wych doświadczeń do współtowarzyszy pra Tow. Józef Kosior ślu~arz kolejowy ..:... Rozwiniecie ruchu wielowarsztatowego: 
wybór. Będę godnie tak jak w owych pa· cu,iących u dziedzica. W 1939 roku po wy- od wyzwolenia czynny działacz PFR, wybra w przedzalni ·wszystkie prządki pracują na 3 
miętnych latach reprezentował w n)wei rze- buchu wo.iny tow. Jóżwiak gromadzi wokoł ny w Sl{iern iPwicPc.:rJ . stronach. na niciarkach - na 4-ch. a tkacze 
czywistóści powiat kutnowski na Kongresie siebie towarzyszy z majątku, órganizuje ko- Tow. Bronl : ława Kaładzlejcz~ kowa - człon - na 4, 6 i 8 krosnach. 
Zjednoczeniowym polskiej klasy robotni- mórkę konspiracyjną. Rozpoczyna się walka kini KPP, działaczka na terenie w' ejskim Gdv p rzed k ilkoma dniami 129 delegatów 
czej." - z wrogiem. Tow. „Marek" jest wszc:dzie. na po1czas okupacji współ11rac.:uje 1 GL i AL na Konferencji Mieiskiei w Pabianic-ach wy-

W ten sposób tow. wszystkich tajnych zebraniach partyjnych w sekretarz Kom itetu Gminne ·~o PPR. czlon<>l< błerało delega ta na Kongres Zjednoczenia· 
róźwiak Jan-•. Marek" powiecie kutnowskim, rozwozi prasę, zagrze Pow'.R towej Raay Narodowe1, wybran1 w RF wv wybrany znst11ł również J-szv sekretar2 
lziękował tym towa- wa do walki z wroj?iem. Znali go wszyscy 1 dnmsku. Komitetu FahrycznPgo PZPB w Pabianicach 
rzyszom, którzy obda cenili za jego ofiarność. Tow. Z:dH Józef - chi ip z P·Jch0'l>P•1 ia tow. Stefan Kamiński, 128 głosami. 
rzyli go zaufaniem I Przychodzi wyzwolenie. Tow. „Marek" 
.:iowołali na delegata . otrzymuje ziemię z reformy rolnej. Organi-

Tow. Jóźwiak Jan ZUJe w Pniewnte Mil:cję Obywatelską i peł­
irodził się we wsi ni funki:ię zastępcy komendanta M. O. Bie- , 
::iniewno, gminy Pl':!-:: rze ż,•v v udział w pracy na terenie gminy 
rn Dąbrowa. Syn ro- i jak„ , ny działacz wie.iski 7-dobywa sobie 
1otnika rolnego sz2 r"' zau r, h edoty wiejskiej z Pniewna i oko 
ciężkie mial dzieciń licu E;romad. Powołują go na radnego 

two. Ukończył zale- d d j d d óch · I ~wie dwie klasy szko Po'.1 1
1ej Ra y Na.ro owe , o . w . mte 

sięe' •est przewodniczącym GmmneJ Rady 

1 
' podstawowej, wcze N"I 1owej. 
r.ie bowiem musiał 
cząć pracę na pa- r ·• ca partyjna I społeczna nie przeszka-

na dziedz ca w mają! tow. Jóźwiakowi w jego pracy na roli 
ku rolnym. Jako 18-letni chłopiec przenosi a się doprowadzić swą gospodarkę do st.a 
się w łęczyckie, ale znów jako robotnik rol- nu wzorowości. Osiąga to w sz~bkim tem­
ny pracuje w majątku. W 1925 roku nawią- 0 le . przy czym zbiory z jednego hektara są 
zuje pierwsze kontakty z towarzyszami z •akgdyby rekordem w powiecie, bo wyno­
KPP. Całą duszą oddaje się pracy, koiportu w.ą 24 kwintale żyta. Tow. Jóźwiak jest wzo 
je prasę, jest wszędzie tam, gdzie trzeba po· ro~ym rolnikiem1 a jednoc~eśnie ceniony~ 
móc robotnikom, gdzie trzeba zorgan 1zowa.' działaczem party1nym. Za Jego pracę chłopi 
podziemny ruch KPP. Wkrótce staje się n:..L I powiatu kut.nowskiego zapłac . li m~ złotą i:no 
aktywniejszym działaczem na terenie w~· netą zaufania. Konferencja par.ty1na powia­
kutnowskiej. Po dziesięciu latach wytężvnei tu kutnowskiego powołuje go Jako delegata 
pracy wpada na trop Jóźwiaka policja gra· na Kongres Zjednoczeniowy. 

·row. Wacław D.rv zn.er 
Gdy się zastana· I tarzem komórki terenowej Komunistycznego 

wiam nad pracą par- Związku Młodz ieży przy ul. Tuszyńskiej, a 
yjną I sekretarz<i później - aż do rozwiązania KPP sekreta· 

1(omitetu Powiatowe rzem Dzielnicy Górnej. 
~o tow. Wacława Dr:v Podcz<is okupacji podzielił los 
mera dochodzę d•i dvch Polaków - ciągle brany 
iość oryginalnego kach" uciekał, rnów go łapano, 

wielu mło• 
na „łapan„ 
rzucano do 

wniosku, a mianowi okopów, do Niemiec. 
'!ie: w pracy partyj- W lutym 1945 r. wróc:ł z Niemiec pieszo 
nej pneszkadza tow do Łodzi. W tym samvm miesiącu wstąp ' ! 
Dryznerowi jego nie- do PPR. Od 1945 r. pracuje w Kom. Powia 
·wykła niepowszed- towym - wpierw jako II sekretarz, obecnie 
, a d<lbroć. j3ko pierwszy. 

Syn robotników - Ofiarną pracą partyjną, pracą dla dobra 
matka włókniarka, oi pracujących, zdobył sobie tow. Dryzner za­
ciec cieśla - sam bę ufanie całej organizacji powiatowej. Nic też 

dąc robotnikie m ciesielRkim, urodzony i wy- dir.iwnego, że został wybrany wszystkimi p.;ło 
chowany w dzielnicy robotnicz<>i. chłopak o sami delegatów Konferencji Pnwiatowej. Wy 
kryształowym charakterze i n i ezwvkłej do· brali go na Kongrei: w~zyscy delegaci chłop· 
broci, nie mógł sp.okoinie patrzeć na bezna· skich i robotn iczych kół. 
dziejną nędzę wokół siebie. , Trzeba wwiedzieć krótko: dobrze wvbralt. 
Już w 18-tym roku swego 'bela .był sekre- · (8) 
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Coraz liczniejsze rzesze kobiet przystępują 

do czynnego życia politycznego i społecz­

nego - świadczą o tym rosnące szeregi or-
ganizacji kobiecych. 

Na 11-gi Międzynarodowy 
Kongres Kobiet 

Zrywamy z biernością 

Wviazd delegacii Ligi Kobiet - Kob•ief y 
Delegacia kobiet radziecka -

•· nie 
--

chcq stać na uboczu 
D . 2 b ; 

ma 6 m. udała .się do i3udape~ztu na II· Na terenie województwa łódzkiego mamy 
~?ngres. Sw.atowe~ De_mokrat)'.'czneJ Federa-. już do zanotowania dobi.tny objaw wzrasta· 
CJ1 Kobiet delegacJa L1g1 Kobiet. jącej w życiu społecznym inicjatywy kobiet. 

W skład delegacji wchodzą poza przedsta W odbywających się wyborach do zarządów 
wicielkami partii politycznych, zw'.ązków za gromadzk:ch Związku Samopomocy Chłop­
wodowych, Związku Samopomocy Chłopskiej, skiej w powiecie piotrkowskim do zarządu 
Związku Nauczycielstwa Polskiego przed.sta- gromadzkiego w Trzebnicy gminy Ręczno wy 

cej do zjawisk życia codz,iennego zachodzą I czych komitetach sklepowych, w organizacJt 
z:mian:v, jest list żon przodowników pracy i kontroli żłobków. przedszkoli i świetl.'..c dzie 
przemysłu węglowego, hutnkzego i innych cięcych, w społecznej kontro.li szpitali, w or­
do wszystkich kobiet-żon robotrrików. ganizacji pralni i cerowaJmi Na tych odcin-

„N'e chcemy stać bezczynnie n.a uboczu - kach z.robić możemy dużo, wiele b01Wiem zale 
piszą kobiety 0 głośnych dziś w kraju nazwi- ży od nas, kobiet. Pracę n~zą skierujemy na 
skach - Pstrow&ka, Bu~dołowa, Cyraniowa. uświadomieme żon robotników - gór.n:ków 
W przededniu zjednoczen'.a polskiej klasy ro i hutników". wic:elki Ligj z woj. śląsko-dąbrow~kiego dol brano same kobiety. 

nośląskiego, Warszawy-miasta, woj· war~zaw 
skiego i Łodzi-miasta. Wśród delegatek są 
przodownice pracy 

Dowodem wzrasiającego zainteresowania 
problematyką społeczną wśród kobiet„ zna­
k'.em że w usto.sunkowamu się masy kobie-

botniczej jak i w przeddzień II Zjazdu świa Tego samego dnia, w którym list uke.Uil 
tow.ej Demokratycznej Federacji Kobiet posta się w prasie - w Warszawie, która pierw~a 
nawiamy wziąc czynny udział w spółdz.iel- odpow:edziała też na apel Zabrza, odbyły Sli.ę 

zebrania kobiet - żon robotników dwóch 
wielkich fabryk „B-ci Bo11kowskich" 1 „Mar 
ciniaka" 

------,,..-----------------------------------------
Niewyzyskana sila kobie 

Z powodu choroby przewodnkzącej Zarzą­
du Głównego Ligi Kobiet dr Ireny Sztachel­
sk'.ej, przewodnictwo delegacji objęła pierw· 
SZ;3- wiceprzewodnicząca Zarządu . Głównego 
Ligi Kobiet dr E. Pragi.erowa, wiceminister Są pewne prawdy oczywiste, prawdy, któ- ich w Radach Zakładowych i tylko ok. 3.500 
Pracy i Opieki Społecznei. rych nikt nie stara sie kwest:onować. Do ta I poświęca swój czas na pracę spoJeczną w Za-

* * * kich prawd należy sprawa coraz szerszego, rządach Związków Zawodowych. 
Z Moskwy wyjechała do Budapesztu na II masowego już udziału kobiet w najrozmait-1 Niewielka liczba posłanek, n:eproporcjonal­

Międzynarodowy Kongres delegac1a kobiet szych dziedzinach pracy zawodowej. nie niski odsetek kobiet radnych, przedstawi­
radzieckich z przewodniczącą komitetu anty. Dziś mamy w Polsce milionową arm'.ę ko- cielek w rozmaitych komisjach i komitetach 
faszystowsk'.ego kob1et radzieckich, wice- biet, ktróe wywiązują s'ę ze swych obowiąz. akcji społecznych - oto najważniejsze pozy. 
przewodniczącą M1ędzynarodowej Federaci'. ków - tak samo dobrze przy krosnach tkac- cje tego ujemnego bilansu. 
Kobiet Demokratycznych Popową na czele. kich i obrabiarkach, jak na katedrach profe- A czyż trzeba tłumaczyć i przekonywać, że 
Wśród 40 delegatek radzieckich znajduje so.rskich, czy za dyrektorskim b'.urkiem. kobiety w Polsce dzisiejsze], w PoLsce prze· 

się przodownica pracy fabryki tkackiej nr I Wielka liczba kobiet włączyła się do akcji mian, mają w'.elką rolę do spełnienia? Ze jest 
miasta Oriechowo-Zujewo, Mar'a. Wołkowa, współzawodnictwa pracy. Nie ma bodaj ta- to ogromna. potencjalna siła, która musi 
delegatka Rady Najwyższej ZSRR i członek kiej fabryki, takiego zakładu, żeby wśród żeń być wykorzystana. 
Rady dla spraw kołchozów przy Radzie Mi- skiej załogi Ole wysunęły się bądź poważniej Wiele akcji o szerokim zasięgu społecznym 
nistrów ZSRR, brygad'Zistka kołchozu im. Wo sze wiekiem niewiasty, bądź całkiem młode z góry będzie skazanych na niepowodzenie, 
roszylowa w republice ażerbejdżańskiej Ba- dziewczyny - jako przodown'.ce pracy, o ile n:e wezmą w nich masowego i bojowego 
sztj Bagirowa, kandydatka nauk gosp~ar- Zdawałoby się, że w ślad za tym wzrasta- współudziału kobiety. Wymienię choćby wal­
czy.:h O. Kozło:wa. dyrektor kl'.niki ch_orób jącym z miesiąca na miesiąc udziałem kobiet kę z alkoholizmem, cherobami społecznymi, 
wewn~trznych instytutu ~.e?ycznego i:iiast~ w gospodarce kraju winien wzrastać: również prostytucją_ 
Taszkientu Z. Um1d1;>wa, _minister ubezpieczen _ich udział w innych dziedzinach naszego ży- Od współpracy kobiet zależy też skutecz­
społecz;iych turkmenskie.i S~R _A. Atanepes~ cia Na polu społecznym, politycznym, kultu- na walka ze spekulacją. Współuczestnictwo 
wa, de .eg~tka Ra_dy NaJw?'z~zeJ. ZSRR. zecer ralno-ośw1atowym kobiet zadecyduJe równ'.eż o systemie opieki 
ka_ .zakładow _graficznych ur~1.ema . ~talma w Niestety, Tutaj kobiety P_9Zo&tały daleko w nad dzieckiem tak przedszkolnym jak i w 
Mmsku E. Zima, dyrek~r kiJ?wsk:e~ fabryki tyle. wieku szkolnym. 
aparatury elektromechaniczne] Ministerstwa Sprawa ta była głównym tematem obrad Kobiety pracujące zawodowo nie JnOgą &ię 
Przem,y~łu Elektry~zne~o ~~RR O. Iw:a~zczen- odbytych przed paroma dniami zebrań partyj ograniczać tylko do swego warsztatu pracy. 
ko, m._n1ster sprawiedl~wosci Łotew&k~eJ. SRR, nych aktywów kobiecych oraz ogólno-kra.io- A te, które nie zarabiają samodz'.elnie, nie m.o 
E. WaJmJ:>e.rg, !1auczyc1~lka _Mołdawsk1ei Szko wego zjazdu delegatek Ligi Kobiet. 1u1 wiecm;e tkw:ć w czterech ścianach swego 
~Y. SredmeJ miasta K1szymowa - M. Koka Na paromilionową rzeszi:; kobiet pracują- I mieszkania. Jed.r.e i drugie mają :jeszcze do 
1 mru. cych zarobkowo zaledwie 2500 uczes!nicz:v speln'.enia obowiązek społeczny. E. T. 

Co zdzioloć .uooą dobre §erco i zr"czne ręre 

SZMACIIANE CUDA 
Fabryka zabawek w Ośrodku Konf. Nr 2 

"„.Zobowiązujemy się roztoczyć opiekę nad 
stołówką, przyśpieszyć budowę żłoblta dla na 
szych dzieci i zorganizować w ramach Ligi 
Kobiet koło żon robotników, które będzie mia 
ło za zadanie aktywnie prowadzić pracę s·po 
łeczną na terenie zakładu naszych mężów .. :· 

Tak brzmi uchwała żon przedowników pra 
cy w zakładach elektrotechnicznych ,.B·ci 
Borkowskich". 

Zony pracown'.ków f-ki „Marciniaka" swy­
mi zamierzeniami pracy społecznej wykracza 
ją poza obręb mężowskiej fabryki. Nie tylko 
będą organizewać i czuwać: nad żłobkiem, 
przedszkolem, organ.iz.acją młodzieżową ZMP, 
ale pragną też, jak mówi ich uchwała: 
„wziąć czynny udział w organizowaniu i kon 
troli żłobków, przedszkoli i świetlic di.i€clę­
cych naszej dz'.elnicy"; 
Chcą również swą pracę skie:i;.ować na uświa 

domienie polityczne żon robotników. 
Prawie, że zupełnie niewykorzystana była 

dotychczas owa olbrzymiii siła, jaka tkwi w 
polsk'.ch masach kobiecych. W teJ rzeszy, któ 
ra nie pracuje zawodowo i cały swój czas po 
święca jedynie i wyłącznie sprawom domu, 
kuchni i ewentualnie wychowaniu dzieci. 

Te kob'.ety przęde wszysikim, a jest ich ml 
liony, muszą być wciągnięte do czynnego ży. 
cia społecznego i politycznego kraju. Od ich 
aktywnego i masowego wspóludziału zależy 
powodzenie wielu akcji społecznych, gospo­
darczych, wychowawczo- kulturalnych. 
Rosnące n'eustannie szeregi organizacji Li­

Zbliża się Gwiazdka - tak oczek'.wana 
przez nasze pociechy, Ponieważ w trudnych 
powojennych warunkach, nie mowa ze 
skromnych funduszów zaspokoić głodu zaba 
wek, na które wszystk:e dzieci czekają, pra­
cownice PFK. Ośrodka Nr. 2 postanowiły za­
bawkami własnej produkcji obdarzyć swe 
dzieci. 

Koło L. K., Praca przy fabrykacji zabawek 
jest żmudna. Zajączki trzeba wykroić, zeszyć 
wypchać watą lub trocinami, namalować· wą 
sy i oczy Nie wszystkie poświęcające swój 
czas na wytwarzanie zabawek gwiazdkowych 
kob'.ety przychodzą codziennie, bo każda z 
nich ma do wykcmama swe zajęcia domowe. 

gi Kobiet świadczą o tym, że kobiety post.ano 
wiły zerwać z dotychczasową biernością, że 
nie chcą, jak pisały autorki otwartego listu, 
stać dłużej „na uboczu" z dala od szerokiego 
gośc"ńca, którym biegnie przyszłość Polski ku 
socjalizmowi. Wezwanie kobiet-żon przodo­
wników pracy nie pozos~an'.e bez odzewu. Za 

Pracują jednak z ochotą i radośnie gdyż jak pierwszymi zebraniami i uchwałami pójdą na 
twierdzą, ta „dobrowol,na" produkcja wywoła pewno następne. 

Po godzinach . pracy zarobkowej robotnice 
chętnie się skupiają w świetlicy fabrycznej 
(nawiasem mówiąc bardzo wygodnej i. m'.łej) 
i tu przystępują do fabrykowania zabawko· 
wych „cudów", 

Czegóż tu nie ma. ozdoby choinkowe skrzą 
się kolorami złota, srebra i czerwieni. Przy 
drug:.m &tole wśród śmiechu i żartów powsta 
ją w zręCZS1ych palcach zajączki, pieski, żyra­
fy, małpki i inne szmaciane zwierzaki. 

Mamy wcale się nie forarnJą, że żyrafa jest 
w zielone kw'.atki, a małpka z kretonu w kro 
peczki, najważniejszy sam kształt, k,tó.ry jest 
świetnie oddany. Istna fa6ryka zabawek, są 
tu laleczki, pajace i brodaci Mikołaje, wszyst 
ko ze ścinków i waty, umiejętn'.e połączonych 

Inne robotnice szyją sukieneczki dla naj­
biedniejszych dzieci, gdyż chęć: „wspomoże­
nia" ogarnęła wszystkie serca. Od energ'.cznej 
i pomysłowej świeUiczanki, ob. Cepil Jadwi­
gi, dowiaduJę się że to tylko drobna część te· 
i;o co się przyg,.otowuje dla c:tzieci. Z~bawecz 
ki będą dołączone do paczek gwiazdkowych. 
Część zabawek rozda ~ię sierocińcom i in­
nym instytucjom pomocy dzieciom. 
Dużo in'.cjatywy i pracy włożyło w tę akcję 

Konferencja Zw. Kobiet Włosk en 
W połowie listopada orlbyla się pierwszR na 

rodowa kouferencja ,,Związku Kobiet Włos· 

kich'', zrzeszającego postępowe kobiety na te­
renie calych Włoch. Przewodniczą.ca Związku, 

deputowana Maria Longo wygłosiła referat o 
zadaniach kobiet włoskich w walce o pokóJ 
Podkreśliła ona, że kobiet.V wloskie popierać hę 
<i •w~zelką. inicjatywę ludową. w obronie poko· 
ju i wolno§ci. 

W rezolucji uchwalonej na konferencji, Zwią. 
zek zażądał zwolnienia wszystkich aresztowa­
nych uczestników strajku lipcowego oraz kon­
fiskaty nadmiernych zysków kapitalistów ce­
lem zorganizowania pomocy zimowej dla bezro 
botn;vch i najgorzej zarabiających robotników, 
Konferencja uchwaliła, że delegacja kobiet 
włoskich weźmie udział w hliędzynarodow;vm 

. Zjeździe Kobiet w Obronie Pokoju. który odbę 
dzie sii,i 1 grudnia. :w. Budapeszcie. 
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Na ZJa.lącw1nych rys,uinik,aic.h. pDzed-slawiamy 

n alSIZ)'llil czy1Leilru'mJool!Il wizo1ry 
oi ęcych, oo d.Zli eirnn ych S'1llkii.einietk 

raiz '->~J#'UU d.omowego w po1s,taoi 
;c,k,a. 

uh'.01rów d1ZJ„,.. 
s1po,rto1wych o­
p•;,jamy i szlaf. 

N1:.evwvikile odpow•edinfm ubra.miem dla ma­
tego dzmeck•a je6t k0>mbm.ef7.J01n usizyty z girubeJ 
we.bn1-.a1:ieij tk.rurui111y. Ażeby Lego l-ypu o.d.zież n'ie 
l>ruodlZl'ła sńę zbY't S'Z.Y'bko Tu0 •1 ??:a.~oby ją us.?yć 
z maileir.i,ału 111J:ez,byit j,a.sm.ego br-ą:zoiwego, gra.­
naiwrw.e-g.o, d1emmo 61ZJalrego ilbp. Tego tyipu sibrój 
dz.1ecięcy może taikże :zo5tać wyikom1ainy ma d1ru 
tach. WówCZJais W\okiańc1,amy dół -Sipo<lni i rę 
ka·wów śoiąqaczem, t.alkii sam śo' ągacz p-IlZle­
rabl>amy nld wy1sok,ośoi pa:s-a i o'ko•ł>O 5ZYJ'i. 
Ubr0ainie wy,ko111Ja.111e a. włóczikJ ma tę zia.de1tę, że 

iaJllwlO &ę p;ariie.. 

radość na twarzyczkach dziecięcych. I coraz mniej będ?ie kobiet, których zair· 
o cZ'tery śc'.any ~we­
takich, które włączą 
pracy i wn.Ld. 

Byłoby b. słuszne gdyby inne zakłady, za- teresowania obijają się 
chęcone przykładem Ośrodka Nr. 2 .. zorgani- do domu, a coraz więcej 
zowały u siebie akcję produkcj.i zabawek na się do wspólnego nurtu 
„Gwiazdke" dziecięcą. (w. h.) I 

Odpo<w:.oon.:m ubra1niem. d~a maiJe,j d:zfowczyn 
ki 5 - 8 letn'.eJ jE!l'lt spódn1'cz,k,a pl.'.sowama 
i J1JOiS.Z?'nY do n1ie] swe,ler-eik. Ten tyip o·d'ZJi.eży 
1est pra>k1tyomv i ła1twy do sporząd;z.e.nóa. Tc'< 
odziane dziewczynki zawsze zręcznie i zgrab 
n'.e wygląda.ją. 

Bairdlzo praikJlyC1lllym shro1'~m dO«IlQIW)lllll je.sil 
ciepła pi1j.a;ma. Przedstaiwio,ny d7.iś na rys'llm'kQI 
mod1el sik.lada S11ę z.e s,po,d1111i oJ we.h11ia111e,go 51weitra 
N;1e1ZWY'lde efokto1wni1e wygląda zesitaw:.en.ie w ..ś 
~:owych spo.ct.nu z ban,a1n>0•wy:m siweite1nk",em . 

F. T. 

S.i;.laf1roik: drnmowy 'P~erzin.aaz.ony na Zlimę U · 

szyty jesit z g•rubej flamoe1li. Ma1nh.e1tv i ko1ł111;e,r1Z 

przyblfa111e są tkamililą ki01n1brais,tują<:°ą z b<1.1rwą 
S7Jlafr.o.ka. 

Suik1:enki <X>dz-!.en,ne O<lrm?oza,ią s.'ę n.'=wyiklą 
pro0sto,tą kroku. Sponądizaimy je 71·mą z l!<K1111'1n 
do3ć c:emnych i dla c'oe.pla wvpo.:.ażaimv w 
dł:ugii~· ,rękoaiwy. Jaik w11d.21imy z z.ailącrz.olilycli rv­
smnik:ow eikst1raiwiagamic:ka mo<la riby1t wocolk.iich 
i dlliugich spó d:n.ic milnęba. SukJ11enik:i .IlJOJSllOłne te i 
ziimy_ kończą sią oo. •wyisioikośct 35 om. od ipo~ 

I rlfogn .. Su!k,ru:e .pr.zeb:.eiraillJe są ma1J1S:ziczen.i·a!lll.i, gu 
7rkaun1, lu? p.rzybra111iami z. a.ncf€.l!ili<,'.oego hdHu. 

I 
1.1·uilu luh z.o,rzety. Suo1raądrejąc su;k,;eirukę pnzr. 
~11;a1C2'omą na uzy'le:k cod.z.i.enrny pami•ętać .na-
.ezy o tym, by Oil.doby do nliiej lllastos.oiw'8l!le 

byiły 6ikir~J-~ llll:_IDD61Jeill.i«L 



OLOS KALISKI 

Kronika Kalisza PZWI. N'r 1 wykonały plan roczny I 
* 

----
h,h,;v \VINSZUJEMY 

Sobota. dn:a 4 grudnia 1948 r. 
Dziś: Barbary 

--:o:-
WAZNIEJSZE TELEFONY 

Komenda MO 16-62 
Miejskie Pogotowie Ratunkowe l Strai 
Pożarna 21-77. 

Informacja telefonfczna (Biuro nu­
merów), podawanie dokładnego czasu 
12-11. 

Informacja pocztowa 14-07. 
Informacja kolejowa 10-51. 

-:o:-
DYZURY APTEK 

Dziś dyżuruje apteka mgr- Chrzanow 
skiej ul. Roli - Żymierskiego 30 tel. 
15.48. 

Dyżury nocne lekarzy Ubezpieczalni 
Społecrnei tel. 20· l 4. 

-:o:--
TEATR 

Dziś o godz. 19·15 komedia Howarda 
pt ... Se·~ns". - Zniżki ważne. 

---0-

KINA . 
Kino „Stylowy" - film prod. radz. 

pt. „Iwan Groźny". 

„WOLNOSC" - film prod. radz. 
„Osiemsetlec1e Moskwy". 

Kino „Bałtyk" - film produkcji ra­
dzieckiej pt. „Na morskim szlaku". 

--0-

Na apel górników kopalni Zabrze- szący 1·354.016 m tkanin jedwabnych 
Wschód Państwowe Zakłady Włókien- w listopadzie 1948 r. Cel ten został osią 
nicze Nr 7 w K~liszu postanowiły wy gnięty w dniu 25 Jistopadu o godz 
konać· roczny plan produkcyjny wyno 13.00. 

Grodzka Konferencja PPS 
W ub~eg. 1ą irr'iodizż.1eilę odJbyił.a się w saili re- ,- Grodrzikt,e,g-o Kom. PPS zJ.ożyl I &E1k!I'€'~a1m; bow. 

cep.cnin.e.i Ra1bt1S11J11 ilrorufereooj1~ Grodwego Ko- Chru.s710Zeiw·sol{IL 
1I1Ji1teLu PPS. Po zaigajen·'lll koil1fureif!JC1jd pu„erz W dyis.1cu.s ji gros :z;ab'eralo blkUII1ilfil~U dele-
I eeku'etaa:zia Grod:zlkfrz.go Kom~tei~u PPS - tow. ga1tów. 
Chnus'ZJCZewsk.iegqo ~ powi1tai:li'JU ~byiłych na Na iJooon.fe.r;em,cjti UJC.hwailol!lo jl2>d1ncg.Jo~:e re-
looaiiferelllJOję delegaitów, przoostawilc'l('!1a Wo- Z'Olluoję W}"l'ażającą caiłkO'W"•ta &11lidamość :z. u­
jewó~iiego KOIIIll:ite•tu PPS Mi.chatlai.1<.a oiriaiz chwaiłaimi CKW PPS i KC PPR ora.z prz;yr.rek.a-
tow tow r.z. PPR w or;iob3JC.h liolw. dir. KiorS.:1"\~t:ikli'Vgo jącą wyitężooą praicę nad ru.I l -a ::: ją prcgramu 

i Wa!lczd:ia. Prrredistawjo'.el WK PPS tow Mi- Zjoono.=rn:::j Pair!.Ji Kle:sy _Robot>n.".cz.e.j. 
Delegatu<imJ na KioITTq<roeG Z.·2d QKX::oc11i-ciwy wy­

chailaik wy9łoos;i :referait o :njednocrreniru. PPR i b:'a[li :ziosiaLi tow. tow. Bcr.msi,~,1< Andrzej 
PPS. S.2'JCz,e.gólowe sipraiwoz·dam.Le z d'liraJł<lllnośct Chrusrozewsk.i Coos~aw. 

Góry czekają. na młodzież ! 
Walne obrady Polsxiego Towarzystwa Tatrzańskie20 w Zakopanem 

W dniu 30 listopada br. odbyło się do- uruchom1eme pro,„·izorycznego schroniska 
roczne walne zebranie oddziału Polskiego w Dolinie Pięciu Stawów, zorganizowanie 
Towarzystwa Tatrzańskiego w Zakopanem. 4-ch stanowisk informatorów turystycz­
Ze sprawozdania z działalności wynika, że nych w górach, wreszcie zapoczątkowanie 
oddział zakopiański liczy obecnie 836 człon- nowej dż;a!alności - badania ja.skiń gór­
ków, w tym ponad 500 osób spośród sta- skich. 
łych mieszkańców Zakopanego. W dyskusji podkreślono konieczność do-

z najważniejszych osiągnięć PTT należy stosowania działalności PTT do nowych 
wymienić: organizację jubileuszµ 75-Iecia warunków społecznych, a zwłaszcza ko­
PTT, urządzenie z okazji jubileuszu wysta- nieczn<Y.3ć umasowienia organizacji i wcią­
wy PTT, współudział w redagowaniu rocz- gnięca do niej młodzieży. Za odbudowę 
nika „Wirchy", złączenie Muzeum Tatrzań schroniska na Kondratowej wyrażpno po­
skiego z Polskim Towarzystwem Tatrzań- dziękowani.e inżynierom: Laszczce z Krako­
skim, zaprojektowanie budynku Dworca wa i Oleskiemu z Nowego Targu. 
Tatrzańskiego, stałej wystawy turystycz- Prezesem Oddziału został ponownie wy­
no-narciarskiej, uruchomienie delegatury I brany E. Zwoliński, wice-.prezesami: inż. 
PTT w Nowym Targu, opracowanie planu Ustupski (burmistrz Zakomn"~O) i inż. 
znakowania wszystkich ścieżek górskich, Schneigert. 

Na sdli sqdowej 
ZA PRZESLADOWANIE POLAKÓW 

Dn.La 23 ub m. przed Sądem OkTęgowym w 
KaJ.:i6:z.iu ID<! ses.jJ wvjazidowej w Kon.i.nie Sltamąl 
6rcich wm UJr, 1908 '!'. w Kwmrio111ce gm. Kle­
<:'Zlf!<W osik·aa:i.olII y o rora.dę namo<liu i d'Zlira­
Łairuie w O'DaiSie Ollwpaoji rrua. snk.odę Judiności 
polslk;ie j. W ;IJ.l jia.k-0 cz.l0t1'•2lk SS oislkiarriył 1J>r7J€Jd 
wla.dmaani n1reimiedkiani Michaiła Caiaipliicltiego 
o wrogie naJSJtawi·emt'e do N!Jelmców. powodując 

tym jego arr.es7Jto.wam.ire i W)"sła,ru:e dK> oboZIU 
ilrorucen'.oracyj.nego, gdzrie ~Jidń 1Z9ilnął. 

Na,dto a.kit osikoarrż,enira 7laJI"lJl.llOC:l1 W~roow1i, że 
lżylł 0111 Polak.ów, bTialł ud:ziiail w irch wysiedilern.ilu. 
i wy15yłao:tiu !Ila robOlty pmymusowe do Niie­
miioc. 

W W]mi!ku prrevmd!ll sądoow~o , lk:t0ry w oa­
łości \JJCk>wodl!liił wilną CGlkiairiolllJeg>D W '.111 .sk.ai­
Z>amy ZJOoS•tał rrua. 6 lait wi.~ene•a. 

Plenarne posled-zenle 'PRN 
Po złożeniu ślubowania przez 3 no- Zjednoczeniowego wszystkie wioski w cych w ośrodkach Związku Samopo­

wych członków - tow. tow. Mikołaj- powiecie zbronowały swoje drogi bocz mocy Chłopskiej. 
czyka Stanisława', Matuszaka Edwarda ne. Na zakończenie na wniosek tow. Ci-

·i Matuszkiewicza. Powiatowa Rada Na W wolnych wnioskach radni poru- chowlasa PRN podjęła uchwałę wyklu i 
rodowa wybrała nowych członków Pre s:z:ali sprawę zaopatrzenia ludności w czającą z Rady radnego Wróblewskie- I 
zydiu.m. W skład Prezydium weszli tłuszcz i mięso, oraz zwrócili uwagę na go z Kościelca za jego nieobywatelskie 
tcw. tow. Cichowlas, Mikołajczyk Sta- konieczność załatwienia przez odnośne I i nie licujące z godnością członka Ra-1 
nislaw i Kamiński Tadeusz. Na rrzewo czynniki sprawy budynków niszczeją- dy wystąpienia na plenum. 

Załoga dodntkowo nrykona ponad 
plan do dnia 31.12.1948 r. 145.000 mtr 
towaru. 

Sukces ten osiągnif:ty został dzięki 
wysiłkom wszystkich pracowników 
przy ścisłej i kolektywnej współpracy 
Kół Partyjnych, Rady Zakładowej i Dy 
rekcji. 
PZWł. Nr 7 w Kaliszu uzyskały k*e 

dyt na wybudowanie magazynów tech 
nicznych o kubaturze 6000 m sześć. 
oraz nowoczesnej tkalni na 200 krosien 
wraz z oddziałem przygotowawczym o 
: ączne_i kubaturze 40.000 m sześć„ które 
miały być uruchomione w roku 1949· 
Prace budowlane rozpcczęto 15 czerw· 
ca 1947 r . W związku jednak ze zbli· 
żającym się dniem Kongresu Zjedno­
czeniowego obu partii robotniczych, za 
loga postanowiła, by uruchomienie no 
wej tkalni nastąpiło w przededniu Kon 
gresu. 

Komitet Fabryczny osiągnął i pod 
tym względem zamierzony cel, gdyż 
już w dniu dzisiejszym w uporządkowa 
nych i czystych salach montuje się ma 
szyny, przy których znajdą zatrudnie~ 
nie dalsze szeregi pracowników, Stuk 
nowo - puszczonych w rucli maszwi w 
przededniu Kongresu obwieści, że cel 
został osiągnięty. 

••••••••••••••••m••••••••••••• 
\Vystawa prehistoryczna 
W ramach ak<:j.i u,po.wmec:hnteroa ikulitury 

MU11Jeum Prehirsboa:y>e.me w Po=allriu 7JOłl'gam.ir 
zowaiło wy.s<l.a1Wę objatL<lx:>wą iIJl!l-, „Wiellooipoils'ka 
w OliaSach prudJUL9loryic:z:lllych". 

Wyisotrarwa ta ,w1ngamri.rzx>iwia1I1Ja w KalisaJu na czas 
od 2-gD do I O-go giru<liDńla btl'. pray ws.p-Ołiplnalcy 
Zaa:ządlu Mieoj!Sikiliego - Wy'Cl.'llila:l!u Oświla.rty, 

K.UIHJUiry i S2'Jtu:kii 1Il11ieści &ię w saili !l'epireweillt­
tarcyj111e1 Rait'llJsizia. 

B;dety W'Sltępu dila do1I101S[yich :zJł. 20. c111a mfto­
dzii,e7.v ~-P<011naj ~ wyciieozek - 10 7Jł. 

Odczyty 
KOMISJA POPULARYZACJI PRAW~ 

PRZY SĄDZIE OKRĘGOWYM 
W KALISZU. 

uprzejmie zawiadamia, że dnia 4 gl'ti 
dnia br. w Sądzie Okręgowym w Kali" 
szu wYgłoszony zostanie przez sędzie"' 
go Kulikowskiego referat pt. „O hipo-i 
tece". Odczyt odbędzie się o godz. 18-ej. 

ORGAN 
K.C. 

P.P.R. 
T '/ .GOUiHIC, •. P o LU f;; l.tl.O" sr O( E~Z-~ y .' 

dniczącego Powiatowej Rady N aro do- ~"&W&Jti&nmNą;:-Uf~mm~@~\-m1~mff~Nfi~*~f~~~m~&Trti@~1m;mm~rrf:mrnrwttW27lt1:<3f?ZłtGr:rr:nr~:::zmntz::tmt1T~ali~~~t~~r:wr?'fi1J/re~Y~~t~:kru1t~~iWJ.a't!tbiWWW 
wej wybrany został tow. Mikołajczyk j „ • • 

Stanisław, a na wiceprzewodniczącego w· I z 'M p , . w· I . • 
ob .. Kamińs~i. Tadeusz. Deleg~tami do 1zy a u - owco w w 1e un1u 
WoJewódzkieJ Rady Narodowe] wybra-
ni. zostali tow Cichowlas i ob. Kamiń- świetlica szkolna ZMP przy Liceum zorganizowano poszczególne kola klaso I ,,Czas iść na wykład" .. Na wykład. Cóż 
ski Tadeusz. Ogólnokształcącym w Wieluniu jest w we, jako pewnego rodzaju autonomicz- to za wykład? „Chodźcie z nami, usły· 

Na wniosek radnego z. Henczkego godzinach wieczorowych po prostu prze ne jednostki. Na terenie szkoły istnieje szycie". 
R d twi dził regulamin i statut pełniona. Nic dziwnego skoro cale po- kilka sekcji sportowych zorganizowa-f Przechodzimy do sąsiedniego budyn 

a a za er a . . mieszczenie-to dwupokojowe mieszka hych przez ZM:Ę>. Koła szkolne zorgani ku do jednej z sal wykładowych. Wi· 
Funduszu Emeryta~nego oraz upowaz- nie, w którym uczniowie uczą się, dys zowaly każde z oddzielna akademie z dzimy pełną salę,. Żebrani śpiewają 
niła starostę powiatowego do wypla- kutują, słuchają muzyki (świetlica ma okazji miesiąca przyjaźni polsko - ra- właśnie pierwszą strofkę hymnu mło­
cenia 39 dróżnikom, pozostającym na głośnik, i grają w szachy. W tym sa- dzieckiej. dzieżowego: „Więc śpiewajmy niech: 
etatach Kaliskiego Wydziału Drogowe mym pokoju urzęduje koleżanka Kozu Za największe jednak osiągnięcie uwa rozbrzmiewa wolny śpiew ... " 
go bezwrotnych zasiłków w wysokości bal Grażyna. . . . . . żają koledzy zorganizowanie świetlicy. Spiew brzmi do_no~nie. Nic ~ziwnego 
'ednomiesięcznych poborów. Starosta W jednym kącie sali uczniak u~iluJ~ „Niemało trzeba było kombinować, . p~zeszlo 80 osob Jest n.a· sali. Wresz 
J . · • , . „ rozwikłać tajemnicę x i y, w drugim k1 . . . . . . cie cisza - rozpoczyna się wykład nł 
J?OWlat~Wy, podał do w1ador;nos~1 t~esc bice i gracze zawzięcie dyskutują nad a~ nam dali. ~e pokOJe, a Jesz~ze wtęceJ temat kryzysów W świecie kapitalist1' 
komun1katow, dotyczących rad1ofon1za- c h . t m tymczasem do az wydostaltsmy trochę mebli, portrety cznym. Prelegent wyjaśnia zawiły sy-1 
cji kraiu, pożyczek udzielanych przez yz.acd e.m 1 ma .em, a y . .1 k i inne drobiazgi - mówi kol. Kozuba!. stem gospodarki kapitalistycznej i przy 

k R. ln k · t żywe w1a UJemy stę o pracy naJW ę szego k . · -Ęan o Y na upno mwen arza · . . . . - Ale teraz - to już oczekujemy po- czyny ryzysow. · 
go dla osadników akcji zbiórkowej na na terenie Wielunia koła szkolnego lt- f . h · . b d z Młodzież chciwie słucha wykładu f 
odbudowę Warsz~wy oraz apelował do czącego 460 członków (co stanowi bli- md ocMy ·1 

1J~akr:sgooweJChc .1°c
1
.1baz ,Y 

0 g<inrz
1
. ąo- skrzętnie notuJ·e. Wkrótce będą egzamł · · d · , K . . , u e s. 1e . c e 1 ysmy zor a z . 

zebranych, aby na z1en ongresu $ko 70 procent wszystkich uczntow). wać sekcję dramatyczną, mamy i inne ny i ku;sa.nc1 stan~ ~rzed k?~isj~ by 
Oczywiście, niemożliwe jest pr9wa-1 plany ... " wyk.azac się s~m1. v:1ad~mosc1am1. Z życia ZNP dzić pracę w tak dużym zespole, więc Rozmowę naszą niestety przerywają. Niestety musimy. JUZ P_?Jś~. - Odpro 

wadza nas kol. Swierczynsk1, który nas D1D.iJa 11 grndmia br. o godz. 10 IlaIOO w lo­
kaJu ZNP w Kaili&'ZJU Plac Sw. Józefa 1-6 od­
hęd:zie si ę wbram.ie Zairządu Oddz.ilClłu Powia­
t-ciw~o ZNP w KaJqsq;u, ;1a kltórym ziałdtwiona 
ZIO&tallllie a:ebrgamń:ziacja Zamządu Oddu.iału ZNP 
i 111e01I'9'aJJJirDac;ja ogmiilSlk, oma.z US1tai1omy :rosta­
Jliie p.1an ipra.cy .na :roik 1949. 

w 88 taMY* 
rl -

Pi 1aa1aw2
• 
.„ 

Czytajcie „Głos Kaliski„ 
informuje, że kurs ten został zorgaoizo 
Wany specjalnie dla aktywistów ZMP. 
którzy następnie będą rzucani w teren 
dla obsługi kół· -

Sm, 

Wvdawca: Miejski i PowiatoWY Komitet PPR w Kaliszu. Redakcja i Administracja: K~isz, ul. Marsz. Stalina 17. tel. 10-26. Tel. nocny 11-10. Godziny przyjęć Redaktor 
: Naczelny 18-19. Sekretariat: 10-13 ~akł. Graf. Sp. Wyd, .. P rMa" Lódź, 2wirki 17t 



Str. 8 Nr 332 

TEATRI" 

Pię§ciarze Zrqwu 

Czy to ie§i Sporl? 

Ko larze gro-żą strajklęm 
jeżeli nie otrzymają należytych premii 

NOW~ JORK (obsł. wł.). - 20 zawodowych Impr~a nic ciesz:v się zaintr:resowauit>m pu-

- 'freningi odbywamy regularnie w Mli 
YMCA, ale to już ostatnie dni -naszego tam po· 
bytu, wkrótce przenfo~iemy się do 5wojej sali, 
gdzie kończymy już instalację grzejników. 

NIEW ADZIŁ ZAWIESZONY 

Na zakończenie naszej rozmowy pytam~ ~ię 
.i<'S7.l'ze jak będzie wyglą<lał „szturmowy'' skład 
Zrywu. 

- Skład mielibyśmy silny - mówi ob. Sag11.· 
nowski - gd.vby nic .... zawieszenie Niewadziła. 
Łódzki Okręgowy Związek Bokserski zawiesił 

go nam nn 6 tygodni. Brak jego .w naszym ze­
spoi<' oznacrn utracone z góry dwa punkty. Nie 
myślim~· .i~tlnak oddawać .ie walkowerem, ~ięg· 
niemy rarzrj 110 starego Kloflasa. aniżeli mieli· 
hyśmy oddawać je swym przN·iwuikom bez wal­
ki. 

WOźNIAKIEWICZ WRACA NA RING 
kolarzy europejskich, biorących udział w mię- I bliczności, gromadząc codziennie zaledwie oko­
dzynaro<lowej „szcMiodniówce'' w \Va>z.nigto-

1 

Io 400 widzów. 
• . JJie zagroziło strajkiem, obawiając się nirotrzy- Fakt:v powyższe wskazują, jak dalece idee spor - Drużynę naszą - kończy wiceprezes Zrywii. 

W sobotę „Porwame Sabmek" I mania należnych premii. Po konferencji, o<lbyt~j tu wypaczone są. przez zawodowców, dla których -wzmocni jeszc·ze Woźniakiewicz. Być może, ze 
Z J. \Vc~rzvnem z kierownictwem imprezy, zawodnicy postano· wyczyn sportow·y wiąże się ściśle z' korzyś"ią. Wofoiakicwirz będzie już gotów na 12 grudnia.. 

Teatr „Osa" przeprowadził się do sali wili kontyuuo1,ać wyścig, wobec zapewnienia, materialną. W k~:~dvm badź razie Woźniakiewicz b. inten· 
•. S:vrenv" i w sohote 4 .!?"rudnia o godzirue że przed upływem czwartego dnia ,.szcścioduiów· Po 44 godzinach „sześciodniówki" na czele sywnie trenufe i na meczu z wicemiotrzem ślą.· 
19.30 otwiera sezon 1948-49 komedi~ mu- ki'' otrzyn1ają. połowę nalcżneJ sun1y. wyścigu znajduje s1ę czterech kolarzy holenrler- i:;

0

ka z pewnoś~ią ujr1rymy go już w ringu. • 
z~czną. Pt. ,,Porwanie Sabinek". Udział Wśród strajkując.vch znalrźli się (lzołowi za- skich. Prowadzi team Voorcn - van Beek - TAK WYGLĄDAĆ BJ,;DZIE SK1,AD ZRYWU 
biorą.; Józef Wegrzyn. H. Gruszecka, B. wodni<T Hol11,ndii, ł'rancji, Włoth i Belgii. W lliO pkt., przei! parą. hn Gcnt - Remkes-171 "t . k C· k" w : ·al,'ew,·cz Krawczyk 
I:IaJm rsk z J z z 1 . W t . b 1· d . ł ' I , k N " l 1 . . h . J S B ·~ asrn ' zarner i, oz111 " ' . ' 
.i.'.,~·_ amrv,_. "pr~_m_JJ.'.lT'lra .. zaarFu.me ra1uu~_u"-_oarz~arneryka1.18.CY~ p-t..aua_sz_)'cim~!'Jscac ]~rą: acn-. ru:1-·· .. · ,, .... · . ~i dzi 
Brzez:.~nski, J. Dars. ln, J. Sc1W1arski i H. , llba\\' IHJ'lC su; rl.1·~kwabf1 kae.Ji, ktora un1emo..:hw1 I HC'au (Belgia\. Gou1on - ?\ izNty (Fra nep) z h 1.1e11 'k1. Iabore~, WoJnow~l'1, no l N ewa l 
Szwa1cer. Reżvseruie H. Griis"~Ck'l. Przy laby im ~tarty w nast<Jpu5·ch zawodach.. I'.uprc•;ht - Shipman (USA). albo Kło<las. -
fortep_ianarh: Z. WiPhler i W. S:vnder. De- : -- - -

~~~~~· :„::
1

:::~,o::.:~y J. MISy ia się kary na naszy-ch piłkarzy 
ul. Traugutta 18 (gmach OKZZ) ta 

Dziś o godzinie 19.15 „Gody weselne" - W' ..L:·:..J k. h l 'l" • ' • • k • d • ·p T C G b k' 
ndowisko ludowe w ukkrl;.ie i reżyserii sruu u aranvc zna ez 1 s1e rown1ez ap1tan ruzyny . . . ra s 1 

Lenn„ ~nl1illera. p~l„c 1·rrt-n ,.,:,.;i'l; •• :-'., , WARSZ..\ 'VA (obsł. wł.) .-W~·dział Gier i Dy- podanie fałsz_v,n•go składu drużyny na meczu z D ią'' (B:otom) odrzucono, wobec niestwierdzenia 
cpiera się na m0tvwach obrzedowych. teks-) scypliny PZP.N' na po~iedwniu, odh_vtym w .. Radomiakiem''. Zawod.v po"yżRze zweryfiko· 1 przckro„zcnia 11rzepi8Ów gr_v przez sędziego. 
tach mówionvch, ŚTJiewach i tańcach zwia· czwartek flnia 2 b. m., rozpatrywał przewiuiPnia wane zostaly 3 : O w. o. rlla .,lfoflomrnka". Pow~·ższe kary d_\·skwalifikaeji wchodzą. w źy· 
zanych z ludowvm obro:E"'°"em Mhótki. we- zawodników na ostatnich spotkanial·h ligowyrh. Protest „'farnoYii' ', odnośnin meczu z „Polo- cie ;i rlni<'m 6-go b. m. 
sela i dożvnek. Kompozycja muzvczna Wła W wyniku przeprowadzonych dochodzeń ukarani 
dvsława Raczkow!'ldc„..,0 i J<„"Timi,,.na Si- zostali 1iastępu,jl!CY gracze: 
k~rskie~o. tańce _Bar~ar~, Fiiewski~.i. ko- Motyka ( .. R~'mcr") - sze8ć miesięcy d.vskwa­
stmmv I dekorac1e " - -· - -··-~ C0~~ls1, i e. lifikacji za krytykę orzeczeń sędziego i podburza · T rzęsowski, Kazimierczak Kubasiewicz 
go. nie publiczności do wystąpiPń. 

Teatr Kameralny Domu żołnierza Gajew,ki („R,vmer") - :i mic•iąc·e i!yskwnli· 
ul. Daszyń.Mkie~o 3ł fikal'ji zn. kryt,vkowanie orzP<·zcii si;clzi1•go i kop-

Dziś i codziennie o godzinie 19.15 sztuka nięcie przeciwnika przy piłcr. 
T. Rattigana ,.Kadet Winslow". Udział bio • Jankowski (.,Rymcr") - 12 miesi~cy dyskwa 
ra: st~"'-'-., ,..,. _,., - . ]ifikacji za kopni~CiP prZCC'.iW11ika przv piłce i 
Edward J?~iewoński, ]rena Horecka, Wan. chęć znieważenia sędzi<'go liniowego. · 

walczą w niedzielę o m"strzostwo garnizonu łódzkiego 
W nicdLielę i ponir!d~ialek odh.nrnć "ię l/~rią \dej Zf'. wz~l~du na star1 w nich takich plęścia.­

w Łodzi miAtrzoRt.wa boksct·~kic tutrjAzcgo '"ar rz.v, jak: 'l'rzę~owski, Kazim1er„zak i Kubasie­
nizonu W. P. I' iez, którq Clbecnie odh_vwują swą. powinnoś6 

Podobne mistrzoRtwa już w roku ubit':~l.v111 woj,ko11ą. 

wzbudził~· duże zniutPrPsowanie. w t.1·m roku Pot·z:pek zawodów w f11irn 1.i grudnia (nie· 
zaś mistrzostwa zapo,Yiadają ~i~ jcszc1.p 1'.il'ka- 1lzieln l o godzinie lfl, w poniedziałek o go<lz. !ł. 

da Jakubmska. Janusz JaroJ.l Halin!'!. Ko- Wymienione przewiuiema mialv mie1sce na 
t:sobu9z~a.Andrzei Lanicki. Ad:::m Mikoła· ostatnim llll'Czn Rvmn" - Wbla" D;·uŻvna 
iewsld 1 Konst t P • · R - . · •· · •· · • D · I f · · l r.ozB 
E. . ::in V aP,"OWS.n. ezysrI'Ja Rvmera" ;ako "Ospoflarz zawodów nl·arana zo Zta 0 lC1 a nl} 'L -

rw1na Axera Deko · · l· t• Wł " · ' ·' " · ' ' Dzisiejsze imprezy 
· . rac.le 1 ,os mmv a- stała grzywną l'.!.500 zł. za brak porzą.dku na po- • . · 

~vsl1aw!'L Daszewslne.l'O. R<>c;a czvnna od 11 wyższym" meczu. Taklj. samą grz.vwną. ukara1w Komunii.at W-łu Wyszko1emoweqo N 4 
«O 3 1 od 15. Tel. 123-02 d . , zz „. p . h k "k 6 

. :uz:y nę , ... \. oz~an 2:a . ra: porzą11 ·u na o~tat- W zwi· zku z mającym ~iP. otlhvć tanuejem pi<'Ś 
Teatr KomPclii l\luzyrznei .• LUTNIA" nun me_czu z Ł~\.S·em i mcdostatf'czną op1rkę 

1

. ciarskin; dla uilodych, w~ywa ··się kier. sekrii 
Piotrkowsl<a 243 nad sędzią zawodow. 1 k k" h k. h kl · · k 1-.» 

, . . 10 ·sers · 1c wszyst. ·1c · tiuow o rę;;u out.-
Dziś i codziennie o godz. 19.15 „Piękna Go;sk1 ( „Leg1a'. ') -. ukarn~y został 4-ro ty- 1-.iego 0 przybycie w dniu 6 grud„; .. h r 0 godz. 

Helena" opera komiczna w 3 aktach J. godmow-. d~·~kwallfikaqą. za mesportow<J zacho- · 18-ej du lokalu L. o. z. B. 
Offenbacha. Biletv wcześniei do nabycia w wanie się i pogróżki pod adresem sędziego na me . 
Zwiazku Artystów Plastykńw, ul.· Piotr· czu z „Ruchem". j 
kowska 102. a od godzinv 17 w kasie tea- Ceglarka („Polonia" - Bytom) - ukarano 
trn. w riiedzielę kasa teatru czynna od go- surową. naganą za niesportowe zachowani(J się z 
dziny 11. . „'l'ar11ov1ą''. Również surowej nagany udzielouo 

KONCERT TtJR Durniokowi (AKS) za uwagi zwracane sędziemu 
Towarzystwo Uniwersytetu Robotnicze- na meczu z warszawską „Polonią''. 

go - Zarzą.d, Wo.ie\X1ńdzki i S:"nEraln~ Biu Zawodnic.v Januszek (AKS) i Jaskóła („Po­
ro Koncertowe - Okręg ;Łódz1' · ur,:ąd:n1 · lonia" - Warszawa) ukarani zostali 6-cio mie 
koncert W soboti;: 4 grudma 1~48, rok.u i:i si<Jczuą. dyskwalifikacją. za brutalną. grę i umydl 
,...'la'~dRz. 16.3~. w ~al!_ Za~a?u Wo1eN<>ri.,.i-ueTgo ne kopni~cie przeciwnika bez piłki. 

lJ . _,]{D~ ul. P10.;rkowska 243 .. J_ Kpt. drużynv P'l'C (Pabianice) Grabski ukara-
dz1ał b10ra: Lo~zka Ork1e!'!tr:i. Svmf-?!!1CZ- ny został 12-to miesięczn:i- dyskwalifikacją z po­
na .. dyrvgent Jozef Pawłowski, sohsc1 - zbawieniem prawa piasto,;:inia godności kapi-
Juha Gorzechowska - sopran. Anna To- . . , . 

Obecnoś~ obowiązkowa. 

przew. \v. ''" 
Cz. Dębski. 

---0-

Uwaga miłośnicy 
sportu pięściarskiego! 

W sdział Spraw Sędziowsk1cb ŁOZB urzą<ll" 
kurs dla kandydatów na s~d3i1lw bokserski<·h. 
Podama należy składać do dnia 12 grudnia br. 
w Sekretariacie ŁOZB, ul. Piotrkowska 67, 
front II-gie pi<;>tro od gorlz. l '! i!o 21 1·odzirn tiie. 

W. S. S. Ł. O. Z. B. St. Golański 
sekretarz. karczykówna _ fortepian. W programit:. tana druzy ny na przeciąg 2-ch lat za swiadome 

Pk~rl i tańce - dawne i rl~Q 1PiH~ "~ed ~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~ 

sprzedaż biletów w kasie OKZZ. ul. Trau- Ubogo prz· edsta"C•71·a s1·_ ę 
gutta 18 i w Eekrrtari::i.cie Zarz. Woiew. yy 
TUR ul. Piotr1'"WSkl1 243 a w dniu koncer 
tu w 1'a"i~ TUF-u. C"'na zl 25 r'· - ~-'Ąn 

Kakndarz.vk sportbV>y na sobotę przedstawia 
się nnstępuj~co: 

Piłka ręczna: sala YMC.\, gouz. 18.30 zavro­
d.v o mi~• rzo~two kla~y A w siatkówce zen· 
skil'.j: Y.\lCA - TuR, gurlz. 19-tG zawody o mi· 
strzo~two ligi koszyko~r.j: Y'\rC.A - AZS 
(K1·aków), godz. 20 - siaLku11 k.~ męska: 'l'UR 
- HKH, godz. 20,30: sia1k(lwka i.eńska: Zryw 
- Włókniarz, godz. 21: qiatkówka męska: 

Tl ' H - ŁKS. 

Boks: finałowe spotkania •. pienv>zego kroku" 
1v sali przy ulicy Kiliński•''"" '.!, po<·zątek o go­
rlzinie 1 'l·rj. 

Svort w ZSRR 

Nowv reKord motocyklowy 
UOSKW A ( obsł. wł .. - ~Vielokrotny mistrz 

1110tol·yklowy Związku Radz1cc-kiego Uikolaj 
:';zumilkin URt~owił uow.v rekord ZSRR na dJi· 
st.ansie 1 klrn. ze startu sto.jąccgo. Szumilkin 
na maszynie własnPj konstrukc,ji ,,Kometa-2"I 
przebył dystans w 27,9 sek., osią.gają.c średnią. 
szybkość 128.893 km. na go<lz. Dotychczasowy 
rekord na tym d.vstansie, ustanowiony przed wo.t 
ną, nnlPżał do Z::ucwskiego ' był gorszy o oko>„ 
li km. m1 goilz. 

ków Zwią.zków Zawodowych. 
-o­

I jutrzejsza niedziela w Lodzi 
rii drużyrrcrwych mistrzostw Lodzi. Kto sędziuje mecz JutJ"Zejsza niedziela będzie uboga w imprezy 

sportowe. Ligowcy i zespoły A klasowe zakoń­
czyli sezon. N-ijlepsi piłkarze okręgu reprezen­
tować będą. barwy Łodzi w zawodach o puchar 
ś. p. Kałuży w Chorzowie ze śląskiem. Bokserzy 
7,rywu i Włókniarze oi!pocz.vw'.lją przed l'limi · 
nacyjuyzni meczami o wejście do ligi. ,fe<lyuie 
ŁKS udaje się do Piotrkowa. na mecz z tamtej­
SZi Concordia. Bedzie to zaległe sl)otkanie r; ae-

WIECZÓR AUTORSKI PAWŁA HERTZA 
W poniedziałek dnia 6 bm. w Ośrodk>J 

Propagandy i Sztuki (Park Sienkiewicza) 
Wydział Kultury i Sztuki Zarządu Miejsk'.e­
go w Łodzi uTZądza wieczór autorski Pawła 
Hertza. Początek o godz. 19-ej. Wstęp bez­
płatny. 

I>--030435 

Jedyną imprezą. zasługującą. na uwati<; u•"'i- za W· / '' C • li 2 
wody piłki ręcznej, a ściślej mówiąc mistrzostwa " IS O ,, rOCOVIO • 
siatkówki_ żeńR~i~j i mę~kiP.j . w klasie A; Poza Na decydujący o mistrzostwie p 0 Jski mecz pil· 
tym będziemy swrnrlkam1 rlabz~· rh zmagnn hi.:ow I karski ,,Crac·ovia" - „Wisła" w Krakowie Pol 
có"'. kosz.'·~ówki. 'fy?J razt~m. 1odz~ nuip p(lf] •j . k~t- l\olci,; iu_m l"'ędz1. ów wyzuaez;ło na Jęd~iego 
mun ,ze~pol krnkowHkJ<'gO i \ ZH·u. \\ ~oli1~tr gno d<nrneg_o IUZ; _Brzucho1vski.igo z Warszawy, zaś 
z goścm1 z Krakowa. YMCA, a. w medziele - na sędziów bmowych Grabice ze ślą.ska i Boskie 
TUR. llO „ WarszawJ".• . 


